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Senat uchwali! sJOdateK k w a t w w y .
Przerzucenie ctyiaru k w a te rim w e g o  z  bogatych na biednych.

Brzemienna u niebeznieczedztwa decyzja flac Dsnnelia
m

S en a t {jdańBlti itąila u su n ięc ia  u k r k p c k  p oosiow ych .
.WARSZAWA, 5. lutego. (AW). Na pod­

staw ie decyzji wysokiego komisarza Ligi Na-, 
rodów w: Gduńsku Mac Do tella, s.enat gdań­
ski ogłosił komunikat, donoszący, że zwró­
cił się już do rządu, polskiego z prośbą ,o 
zdjęcie skrzynek i usunięcie listonuszów vv 
Gdańsku.

W /R S Z \W a , 5. lutego. (AW). Prasa sto­

łeczna występuje bardzo ostro przeciw decyzji 
Mac Don dla. ,,Kur jer Poranny" pisze: Skan­
dale gdańskie rozwijają się z wzmożonym cy­
nizmem. Decyzja wysokiego komisarza to wy­
rok  sędziego wprawiającego politykę. - -  „Ga­
zeta Poranna" pisze że: Decyzja Mac Dondla 
idzie po linji wzmocnienia njemieckch żywo-, 
łów szowi 11 i s t}'cznych.

Bojkot gospodarczy Cdańska.
Buina przem ysłu  i handlu.

GDAŃSK, 5. lutego. (Pat). ,.Baltis,che go zwirócońo uwagę senatowi, że o ile konflikt 
P tesse" pisze: Przesilenie spowodowane poi-t z Polską nie będzie w krótce zlikwidowany, to

'handel gdański zależny w 80 proc. od Polski 
zostanie zrujnowany. Przemysł obuwiowy oraz 
tekstylnych jako też handel znajdują się w 
agonji. Liczne przedsiębiorstwa ograniczają 

. liczbę godzin pracy co powoduje zwiększanie 
dedrtiu upadku a to wskutek cofnięcia zamó- się z dniem każdym bezrobocia odbijającego 
wień polskich. Ze strony kup.eetwa gdańskie-1 się na firmach wolnego miasta. 
■ ■ M H H m n m B K n H M n e B n n H n m H H M n n H B n i n n H B M n B H M M i

Skini bojkotem w związku z postępowaniem 
Gdańska w sporze o skrzynki pocztowe za­
ostrzyło się ogromnie i zaczyna pociągać za 
sobą liczne ofiary. Jak słychać wielkie przed- 
siębioistw a przemysłowe znlajdują się w prze-

Czy grdźba nowel wojny greeKO-mreshlej.
LONDYN, 5. lutego. Władze tu,reckie o- 

św ladczajif, że wydalerlie greckiego ipatryjar- 
hj z . urcji jest wewnętrzną sprawą turecką. 

Ne ży się zatem spodżipwać odtnownfei odpo­
wiedzi Turcji n|a notę grecką.

Natomiast rządowe pisma greckie zapowia­
d a ją  De na wypadek gdyby ' Liga Narodów 
odmowiła interwent i, Grecja przystąpi do sa­
moobrony i  nikt nie będzie mógł jej wtedy 
obwinić, że jesl przyczyna zakłócenia pokoju

Turcja odpiera zarzuty greckie.
ANGORA, 5. lutego. (Pat). Feti Bej o- 

świadrzył na posiedzeniu zgromadzenia uarodb- 
wego, :łż wlydaleme z Turcji palryjarchy Kon­
stantyna jlest aktem legalnym. Minister zazna- 
qzył, i*. Tutcja jakkolwiek jest usposobiony 
pokojowo, musiałaby się jednak przeciwstawić

zbrojnie wszelkiej ewentualnej interwencji z 
zewnątrz w sprawach, które uwiąż a za ścisłe 
wewnętrzne. Zgromadzenie przyjęło jedtioir yśl- 

iide oświadczenie Feti Beja.

W id!
W niedzi lę 8 b. tu. o godzinie i O lej 
przedpoł. odbędzie w llORYSŁAW IN  
w S A L I I> O  M U I. U D O W  E G O

Z m B N I E  F P R T Y ? H E
O f e r o w a ć  b ę d z i e  stów. p o s e ł

i ę d i r ^ e l  W l o r f i c z e w s k i .
Sprawy bardzo ważne! Obecność w szy sl 
kich Towarzyszy partyjnych konieczna. 

W stęp za legitymacjami.

Prtiżjjiijum Rauy Bob, 
P. P. S. nr Borysławiu.

„Pokojowa * polityka konserwatystów ang.
LONDYN, 5. 2. (Pat.). Jak  donoszą pism a m ini­

ste r lotnictwa m a wystąpić w zam iarzt wybudowania 
nowej eskadry lotniczej dla celów obrony wewnętrznej 
państw a z wnioskiem  o  przeznaczenie na ten cel k re­
dytu 3 m iljony funtów Admiralicja m a również do­
magać się zwiększenia kredytów  o  10 miljonów, N ato­
m iast nowy budżet azmji lądowej m a być mniejszy 
niż w roku ubiegłym.

Polski uksporf węgia,
PRAGA, 5. lutego. (AW). „Mur. Slezky 

D enbik" donosi, że kontyngent transytu  w ę­
gla z Polski do Czeph zostanie znacznie pod­
wyższony. Polska będzie mogła nadal ekstpor- 
tować do Czech miesięcznie 70 tys. tonn, za­
miast dotychczas 30 tys. tonu. Oprócz tego 
ptrzyzńane 'będą Polsce zniżki taryfowe, trans­
portowe etc. r

» •

Transporty fsbjw dla Rosji
GDAŃSK, 5. lutego. (AW). Donpszą ru: z  

Petersburga, że przybyła tam pierwsza paGja 
mąki zakujpionfej zagranicą, w  ilości 150.000 
pudów Sowiety skupują mąkę i zboże nla ryn­
kach europejskich dla zabezpieczenia ludność 
— phoćby częściowe od giodu, k tó ry  w wielu 
miejscowości a cli już. się sroży i k tó ry  na zimę 
wyuuchńie w większych rozmiarach.

W
% niedzielę dnia. 8-go lutego lii', o godaś. 11-tej pm ulpoł.

x * o m a d  z e n  i a
w e wszyistkieh organmicjadJ Zaw odow ych.
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KOPERhlK potężny dram at w 14 aktach p t.

Tragedia Domu Habsliurgdw
oddający z  niebywałą, w iernością dzieje lw e m  oraz z> nulisowe intrygi łramarylli dwor„Ki«j

owiane do dzisiaj w ielką tajemnicą.

Groźbą . prośbą.
Na terenie Kagrani/pmuj polityki Sowietów 

zwracaj.1} mvŁ1gę dwa nowe jrosuuięeii taktycz- 
ti,t\ świeżo zaw.arty układ z Japonją i ząmp- 
u iedż ustąpienia Zinowjcwa. I Tnówa, rosyjsku- 
japońska jest uzupełuieuieui sł&rszefto datą 
grbtiżieiiis sowiocko-ch ioskiego i stwarza w ten 
sposób na Dalekim Wschodzie azjatyckim pod­
stawy nowego l.mjpo.rozumieiua.

1’osel sowiecki w Widduiu, Joffe, świeżo 
przerf jesiony na stanowisko dyplomatycznego 
przedstawiciela Sowietów do Tokio, w* wywia 
dzie udzielonym pismom wiedeńskim przedsta­
wia Pieg układów z Japonją. Trwały one 
cztery lała a stale rozbijały się o żądanie, aby 
ja}XMtja opróż-niła okupowaną przez siebie w 
roku 1918 północną czyść Sacbalimi. Obecnie 
doszło ;!o ugod . i w jej wyniku japonja zobo­
wiązała, się wycofać swoje załogi Wojskowe 
z północy wyspy ule bezinteresownie jednak1, 
lecz za cenę dużych koucesyj naftowych. le 
siane, koncesje zostały przed kilku laty nadane 
amuwkańsKiej grupie Sinclaira, obecnie - wią­
zek Republik Sowieckich unieważnił i cofnął 
dawniejsza, swoją decyzję.

WIDZIMY WIĘC WYRAŹNE OSTRZĘ 
t K7.ADD ZWRÓCONE RRZhCIW STANOM 

ZJEDNOCZONYM.
lejfit wyrc/niej przedstawi się nam ono. 

jeśli uprzyĄomirmy sobie ogrom zainteresowania 
Ameryki dla spraw chińskich. Wprawdzie „mi- 
rotw órca" Joffc zapewnia, że Sowiety są zde­
cydowanym wlrogiem imperializmu i dlatego o 
podziale sfer wpływów między uje a Japonię 
w' Chinach nie było w układzie mowy, ale 
wynurzenia dypioinatów nazbyt często przeczą 
rzeczywistości a dyplomaci Iwlszewiccy' nie są 
bynajmniej szczersi i prawdom ówniejs od 
ii mych.
NIE TY1 KO JEDNAK STANY ZJEDNOCZO­
NE SĄ ZAINTERESOWANE BIEGIEM PO-

ri -Km* Mi J  — --------- -- ”  —

LI1YKI CHlNÓKIEJ - -  NIE MNIEJ POW O­
DÓW 1)0 NIEPOKOILI MA ZE WZGLĘDU 
NA BLISKIE SĄSIEDZTWO INDII ANGf JA

1 nie omyli się ten, ltlo źródeł ostain.ch 
kroków ayplomnlyl'znvich Sowieckiego Związku 
będzie szukał w chęn wywarcia pi-esu na dwa 
państwa oporne dotąd w nawiązaniu stosunków 
z Sowietami. \  le dwa państwa - to właśni" 
Anglja i Stany Zjednoczone.

W  Aiiglji po upadku rządu Ma,c Donalda 
jego następcy chwilowo ze względów, we­
wnętrznej polityki stron,fj od układów. W Ame­
ryce zacięte w róg Sowietów, Hughes ustąp 'ł 
właśnie z stanowiska Sekretarza stanu1 dla 
spraw zagraiiiezr vclt a pimkt ciężkości prze­
nosi się widocznie do komisji zagraiijcznc) Se­
natu, Llóri j przewodnie rv od krótkiego czasu 
zwolennik p rrozmnienia, Borah.
RÓWNOCZEŚNIE Z WSCHODNIO AZJA­
TYCKĄ GROŹBĄ PO | A W! A SIĘ INNA ZGO­
LĄ PRÓBA a  1'GŁASKANIA DOTYOIK ZA.

S O W Y C H  f * R Z  f iC  1W N 1K Ó U

Rrzewodniczący Egzekutywy Koninikrna, 
Zmowjew ma ustąpić z. swych naczelnych sta- 
njewisk w Al iędzYnarodówcc Komunistycznej i 
władzac huaczclnydi Sowiet u w. Ustąpienie jego 
ma być Pic tylko środkiem uśmierzenia roz­
ognione opozycji partyjnej, nie tylko odpo­
wiednikiem banicji Trockiego. Jest to też ukłon 
w stronę burżuazyjnych państw', którym minęła 
ochota p rowadzenia dyplomatyczny cli układów 
z Rakowskim, ł rassinein czy Litwinowem i 
r ów 11< yczest i egi i ' z n oszen i J niewybrednej w tonie 
i śi odkach agitacji wysłanników Zinowjuwia.

Z rewolwerom W jednej, z ,|Mi'korriie zdjętą 
czapką w  drugiej ręce — tak wyglada w chwili 
obecnej dyjjilomatyczna poza Wszeciirosyjskiego 
Związku Republik Suwicckicu. Konia z rzędem 
ternu, kto . dgadnie w czem różni się ta rewo­
lucyjna ayiploraacja od metod „ancien rćgirne'u“ .

MARYsiEriKA|UyHtaior hiS20 w walce z Alfonsem
M onarchia abKoliitna o a  w idow ni ?.
LIZBONA, Diaro -le Lisbona zamieszcza in- 

turmacje u stosnnitaeh partyjnych miedzy królem 
hiszpańskiu a generałem Primo de Rwom. Kro) 
hiszpański zdaje sobie sprawę że przez role Rivery 
jes' cofnYty w eien. Chwał ou dążyć do usunięcia 
Rivery. W tym celu proponował dwum generałom 
Megazow; i ITermosowi objecie rządów ci jednakże 
odmówili Również obiegają pogłoski, że w  Hisz- 
paiiji uia Tyć utworzona moDarcbja absolutna.

SkutKiem tych ostatnich pogłosek rząd angiel- 
sł i miał wystosować poufną notę do rządu niszpau 
skiego. że o ile ta. form a rządn zostanie przeprowa­
dzona w tliszp?mji ' współpraca z Hiszpan)!* w li­
dze narodów Dylzie dla pąństw demokratycznych 
niemożliwą. Dwór hiszpański miał na tę notę od­
powiedzieć że w krótee nastąpi zmiana rządów 
w Hi&zpaąji w dochn jaknajbardziej demokratycz­
nym. - - -

Według dalszych wersji król hiszpański mim 
zaproponować w ostatnich czasach — po ouraowie 
Megaza i Hermosa — utworzenia rządu cywilnego 
dwum innym generałom Weylerowi oraz (Jorale- 
contiemu. Gdy R.vera dowiedział się o tych zam.a 
rach króla wydalił generałów tych z granic Hisz- 
panji.

Groźba strejku Kolejowego w  Anglii
J a k  k a p ita ł c h ce  sp ro w o k o w a ć  od d zie ln y  strojk  k o lejow y .

t a n  kdelalinyuna.
'ranćjn —  Be'pja —  Angli.i.

P»rtj:« Nucjallstyczna treuicuska pozbawiona jest 
codziennego pism a oartyjnegj. Dziennik ,.Populdire“ 
został z konieczności przekształcony na dwutygodnik, 
a brak  dziennika ocj a lis tycznego odbił się bardzc 
dotkliwie na ruichu partyjnym  Ażeby -hoć w  części 
zaradzić temu brakowi paryska ArgauuĄcja p artą  żrt- 
częła wydawać niedaw no tygodnik p  t. — Le Combai 
Social'* ( W alka sTjołeczna) Kierownictwo redakcji ob­
ją ł tow Bracko, komitet zediiki-ygiy stanow ią tov, 
tuw Severaic, Mauranges. Żyromski, Lou. L.evy ł i 

W  Bruł.seli wychodzi od niedawni, pod redakcją 
jjouis de Brouckeare* dwutygodnik naukow y J.'Ave- 
n ir Sacial" (Przyszłość społeczna). Iakze  i to pism o 
a  ypemia lukę. albowiem partja  oeigijske m im o w szedt 
stronnego rozwoiu nie iiosiadała dotychczas naukowe 
o iłręami dyskusyjneg>

Angielska partja  pracy zamiera dla poparcia akcji 
propagandystyoznej 8-stronicowy tygodnik The New 
Citizen (Nowy Obywatel). Pism o będzie służyło za 
równo celom partji. jak  i związkom zawodowym i 
będzb1 wydawane wspólnie.

m m m a pastw  1 BWWWWBWI»

!ifis1ę,piUjc{fvr:
K o l e j i  górnicy iet>/CiC przea Bożetn 

Nnrodzeuian -postawili żądania, dotylczące pod­
wyżki płidjC, gdyż od szejregJu iriicsięcy ceny 
;trt;ykitłó\v ż)ivvnośqi idą w górę, a ogólna 
zwyżka « 1  w  po,rt)Wnaniu z  ceriam, z przed 
jw łtora rok;u wynosi 30--40 proc. (W  ostat­
ni cli dniach ceną chicha [rodśkoezyła o 20 juroe.)

Podiczas gdy. Właściciele kopalń zgodzili 
się zasadrtiiczo na podjęcie irókowań, dyrektorzy 
kolcji oświadczyli Wczoraj ij-rzewódconi ZW; 
zaw. 'kolejarzy, że w  kwestji podW'yżki -płac 
dio będą się Wdawali w rokowania ale sam. 
zakomunikują kolepęrzorn prztąirowadzone zmia j 
ny. w cenni k u  ijrłac

Ta zajx!Wiedź uważana jest przez kolejowe 
związki zawodoWe jako wiyzwarie rzucone kla­
sie robotnicze}.

Od tygodni rozstarząsa się w kołach robo t­
niczych złączenia się wszystkich wielkich Zw. 
zawodowych ce^em WSp/)lnego prawndzenia kam­
panii o podwyżkę płac, podobnie jak to  było 
„Ktjurzednio, kiedy Zw. zawodowe (aż db pa­
miętnego streiku gtirniezego w  r. 1921) two­
rzyły kartel, upew niający wzaiemną pumoc 
związków przy akcji stpejkowej. PonjkjWaż ro­
botnicy kopalniani do kamp iriji srrejkowej pizy- 
stąpiić enogą dopiero w lecie, gdyż ich taryfa 
cenikowa, k tó rą  zwalczają, wygasa z końcem

ilurziłwD wwy w twnannuie mst*
Chrzeic.-socjalni sprowokowali socjalistów

srodom-m pasiedzeniu Rady naro-iow we 
W iedniu przyszłe podczas debaty nad- dem onstracjam i

n ie  z  w ie lk im  w  bur7'liw >',h  ^  k ,óre
t i y r ć k to r ó w  k o le jo w y c h  z m ie rz a  za te m  do  sipro- ,na ‘nc z a m e n i .v się w jkę. 
wOke yariŁn k d tó jh r z t  i d o  w y w o ła n ia  u* teb M f H M h . # -  Rauscna, rzalah. się
sposób odoziehfek, w vcś..,i jszdgO st -fcjkt ko- W  •stendalh’^  spos^ b W # ?
lejowego, aby go ten. talWiei łamać. obymnonym demonst-autom. Międz, mncin podała.

* j. , *ii'* • I *e iioholnilvów, skrępowaaycłi wespóf z jedną
Kolejarze /TUroł^llI wielkie z^roniadzeiłic d<?- ( ko))it‘lu doprowa.dzono do sądu w Wiener-Neustadt 

lejgatow do L oudyntii k t re wfedług wszelkiego j Wypłato to na ławach socjalistycznych wielką
prawdopodobieństwia wystosuje ultiinałutn 
dyrekcji kolejoWycli,

do wrzawę. Socjaliści w ołali: To jest haniebne nadużycie!
To partyjna ,spi-awiedliwośćl

PBŚrtg socjalislyc/ny to lk e r t TfakcnkreU/łcrzy. któ
_________________  rzy strzelali do robotników, nic byli zakuwani!

] P. Angerer: W agabttndów nie m ożna bronić
d l a  r O D Z i n a  O f i a r y  U i y b l l E H I l  j r a n a i l l .  Słow-a g  w yw iłały znowu wiefkie oburzenie Wśród

.. .  . . . . r. . , socjalistów. Kilkil roosłów chciało rzucić sic na An-
W miejscowości Szent MOtlos . «  Węgrzech zd ,- ; n  ReUtiel , t i-

rzył s . |  ó-agiczny wypadek Dwóch synów budmko ko ^  tumu.!, k tó r  „.ozit p ^ r n k - n i c  en,
się w bójkę.

HmeryKa zutola honfurencl? rcztnjwiawą.

lejgwi^o T oporę.cra, Anrad i Ludwik wrócili po  dhi- 
'pe.j nieobecności jednego i tego samego tn in  do do in it 
jeden i wojska, <lrugi ze szpitala. Po sutej wieczerzy, 
urządzonej na przyjęcie przybyłych, sta iszy  Arpod,! 
chciał zapiodukow ać przed rodziną, jak  się rozbiera 
granat ręczny i podczas m anipulacji niezręcznie uo e-11
rzył m ło kicin. (wwotlując eksplozję. W ybuch był la] I WASZYNGTON. 5. 2 izba reprezentantów  przyjęła
potężny, że ściany domu zawaliły się, grzebiat w gru ! wniosek, domagający się /w ołania przez rząd «.tn,ery-
/Łkch całą rodzinę. Młodszy brat, Ludwik', zginął na- Laóski konferencji rozbrojeniowej 
lychmiast. Arpad. k tórem u eksplozja rozerw ała nogi,' Komisja spraw  zagranicznych p  zyjęła w . ml na 
zm arł na drugi dzień. Rodzice zostali poranieni olej rzecz, w stąpienia Ameryki do haskiego T rybunału roz-
życiu ich nie zagraża niebczpie.czeństwp. j irmc/cgo.



Okręgowa Konferencja Zawodowa Wschodniej lałopolski
Dnia 1. lutego obr idowa! a w sali i'lady Z w .: 

Koiliureiicja Okrygowa Wschodniej M ałopolski.5 
Tow. Żelaszlkiewicz zaigaił konferencje w im. 
W. W Rady Związków we Ljwlawie, azując 
na ciężkie zadania, jakie spełnić ma ruch za 
wodnwy w  te j połaci naszego kraju. Po wly- 
borze prczydjian, dio którego weszli tow. : Że- 
ląszkie^yicz, Haniich, Porh, I unis. Majenti i 
Sliwoęki, przywita! zjazd tow. Zdanowski »- 
mieniem Centralnej Komisji w Warszawie, po- 
ezem wygłosili przywitalue przemówienia przed­
stawień le poszczególnych stronnictw robotni­
czych. ..

Iow . Słoniowski złożył sprawozdanie m iie -  
•uem Sekrwarjatu okręgowego, po obszernej 
dyskusji uchwalono 111 głosami przeciw 31 
przy jąć sprawozdanie dio wiadomości. Tow T u­
nis złożył sprawozdanie imieniem komisji man­
datów* j; - Którego wynikło, że w konferencji 
Bierżi- udz.ał 150 .lelegatow reprezentujących 
56 związków zawodojwlyich z liczbą ponad 16 
tysięcy zorganizowany cli członków z następu­
jących miejscowości Lw< w, Borysław, Droho­
bycz, Stryj1, Kałusz, Stanisławowi, Kołomyja. Ra­
wa Ruska, Brody, Przemyśl, Bitków, BruSz- 
jiiów, Skole. Wygoda, Złoczów Żółkiew, Snia- 
tytn. 2 mandaty Unieważniono. Konferecia przy­
jęła sprawozdanie dó Wiadomości.

Tow. Zdanowski referował o „Programie 
pracy zawodowe, omawiając obszernie następu­
jące sprawy: Walka o utrzymanie 8 godz. dnia 
praigy, sprawę bezrobocia, sprawę centralizacji 
organizacja młodzieży robotniczej i kobit.,, 
sprawa obrony koalicji, zależenie sekretarjatu 
Okręgowego i in. Po' referacie rozw kięła się 
dyskusja, w  której zabierali głos tow.: Zc- 
laszkiewio:, Kusznir. Stolarczyk, Tymowicz, 
Deuaslewicz, Schmaus, Scherer, Urban i inni, 
ooczem imieniem komisji .eoakcyjnej przedłożył 
tow Skalak następujące Czolucje:

k .‘„Kontjelrericja delegatów klasowych Związ­
ków zawodowych działającyc na terenie 
Wschodniej Małopolski, odbyta w dniu 1. lu­
tego 1925 we Lwowie, protestuje energicznie 
przeciw wszelkim zamachom, zmierzającym do 
K*pwaicenia S-mio godzinnego dhia p-apy » po­

leca wszystkim oddziałom kl. Związków żary- i 
dopilnowania i przestrzegania tejże ustawy a 
w razie pogwałceni.'1 tejże donosić o każdymi1 
Wypadki! Okir. Kom. Zw. Zaw

2) Konterencja .poleca wszystkim oddzia­
łom współdziałanie przy tworzeniu z Komisją 
Centralną funduszów walki strójkowej.

3) Konferencja stwierdza, że utrzymanie 
prawna koalicji i ,zg|romfadzeTi robotników ukra­
ińskich, żydowskich i polsKich w dzisiejiSzym 
ustroili jest zależuem od siły zorganizowanego 
proletarjatu

4) Konferencja klasowych Związków zaw 
wyraża votum zaufania dla Cemr. Komis i1, /w  
Zawr. w Polsce, za dotychczasou ą obronę i ^ a l ­
kę o postulaty robotnicze.

5) Konferencja Zw. Z a w. Małopolski wsch. 
ucliwaia utworzyć sek raarja t dla całego okrę­
gu z uwzględnieniem językowych i kultural­
no- oświatowych zadań wszystkich rob zamu- 
szkujących ten ky&j, t- j. rob. polskich, ukra­
ińskich i żydowskich. Centralna komisja musi 
przyjść z pomocą wydatną, umożliwiającą ir- 
tworzenie takiego sekrciarjatu.

6) Konferencja obwodowa potępia i prote­
stuje przeciwko represjom i szykanom admin.- 
stracyjiio- policyjnym do jakichkolwiek prze­
jawów rulchu zawód, i politycznego wśród ro ­
botników.

W szystkie rezolucje zostały przyjęte wszy­
stkimi glosami przeciw 12. Do ivonntelu okrę­
gowego zostali wybrani następujący tow : Że- 
laszkiewicz, Kusznir, Skalak, Kusyk, Tunis. Heli 
Kuta, Scherer, Andreasik, Bednarski i Mańczak 
z okręgu. Haluch (Borysław), Krowicki 
(Stry j), Szyszka (Kołomyja), Deuasiewicz (Dro 
hobycz), i Kazek (Bitków). Do komisji rewi­
zyjnej touc: Hersztal, Talarek, Klis, Słoniowski 
i i'och, Po przemówieniach tow.: Że'aszkiewi- 
cza i Halucha zamknięto konferencję odśpie­
waniem „Czerwonego sztandaru1'.

Tegoż wieczoru odbyło śtę również pier­
wsze posiedzenie Komisy okręgowej klas. Zw. 
Zawodowych Małopolski wschodniej, komisja 
ukonstytuowała się, dokonywując wyboru pre- 
zydjum. W skład pr-zydjum weszli Iow. Kor­
nel ŻelaszKiewicz, przewodniczący ; tow .: K,u- 
szuiir i Denasiewicz jako zastępcy przewodu., 
tow. Skalak (sek r) tow. Scherer (zast. sekr.j 
tow. Tunis skarbnik i tow. Andreasik (zast. 
skarbnika).

iwiskach kraj. bez zapomóg na . yp..,! dla kuracji 
I i bez pomocy położocej.

Zamiast więc wykonać u ,,/avzv przed '■ mlRo 
laty ustawę z 1820 r. i zorganizowa: jsduołtt i 
osobo* w fcasLch chorych opiekę lekarsiu dla wszyst­
kich kolejarzy 3(ł K. opiekę tę skiełbusiło i •ztunaf- 
walo w następujący sposób :

etatowi całego państwa mają rozp Rady IJi- 
nistrów z  dnia 26/Xl. z. r.

nieeiowi b. Kongrezówki powyższo ror.p. ale 
wykoszławione bo po,-bawione różny-1)! nip przysłu 
gojących eta i-, wy ui - - wreszcie

nieetatowi b. zaborów: pmsbiep" i austi. staro 
ustawy przedwojenne,

z  tą (iłytrą rozmyślną gmacwninrią biurokra­
tyczną mającą tylko na ceiu nie dan a k.mjarzom 
tego. co im się należy, rozpoczął Z Z. K ener­
giczna walkę,

Do M, K zwrócił się już w Sjjzja Wyko­
nawczy Związku i, niewoi,jałeru w ktmyrn żąda 
cofnięcia rozp. R. M z dnia 2(>/Xt. jako !ite>ega‘- 
nego żąda, by M. K. w iuy>;! u-tawy z r. 192o 
opracowało projekt ustawy o kacich chorych um 
wszystkich kolejarzy i projekt ten przedłożył Związ­
kom do uzgodnienia.

Walka Z .  Z  K . o Kasę Chorych dla Kolejarzy
Ustawa Bejmowa z 1920 r. o „o uo wiązko wem 

ubezpieczeń1 u nu wypadek choroby“ w  art. 1. 
(ustęp 2) wkłada na Rząd taki obowiązek:

Pnu Kolei Państw. podlegają obowiązkowi 
ubezpieczenia w oddzielnych Kasach Cnorych, które 
u stan a  zorganizowane przez Rząd na poustawie 
osobnej ustawy z uwzględnieniami zasad w ustawie 
niniejszej przyjętych.

Fen nakaz ustawow y jest tak jascy i wyraźny, 
zo RżĄłt wi mc już me pozostawało jak tynto wy­
pracować odpowiedni projekt — wzorowany na po­
wyższą) ustawie a po uzgodnieniu go ze Związkami 
i po uchwaleniu go przez Bepn ezempzędząj przy­
stąpić do zorganizowania Kolej. Kas. Chor. na 
wszystkich linjacu P. K. P.

Ale mimo ustawicznych zabiegów Z. Z. K.| 
t Łastoaewaniu uotawy do kolejarzy, M K. gwi- 
tdało sobie na ustiwę a skutek tego taki, że gdy 
na całym obszarze państwa od lat 5. istnieje jedno­
lite uuezpieczeme chorych, pracowników — to 
w kolejnictwie, w gałęzi pracy dla zdrowia i życia 
ludzkiego naj bardzie, niebezpiecznej i rujnującej 
w każdej b. dzielnicy inna istnieje „opieka lokar- 
ska“ dla kolejarzy i ich rodzin.

Aż wreszcie w Dz. arzęd. pojawiło się Roz­
porządzenie Rady Ministrów z dnia 26/X l 1924 r. 
które omijając zupełnie ustawę z 1920 r. me wuro- 
wadzi, dla kolejarzy żadnych kas chorych, lecz po­
moc lekarską dla nieb ustala wedle rożnych biuro­
kratycznych pomysłów a jak dziwną to ilustiuje 
taki choćby lakt, że o tem czy chory kolejarz ma 
być umieszczony w klasie II czy III, decyduje nie 
ciężkość choroby i potrzeb?, troskliwszej opieki ale... 
stopień płacy (U).

Ale Haąd wydając swe spizeczno z ust, z r.

1920 rozporządzenie zabaw ił się w chytrego „i po­
wołuje się nie na tę naturalnie ustawę z 1923 r. 
lecz na.... art. 10, ust b) ustawy Hposazeiiiowej który 
powiada, że tunkcjoimrj, sze państwow i mają prawo 
do opieki lekarskiej w razie choroby" t o o \% o ko­
lejarzy chodzi jest tylko powtórzeniem srysto 
ogóimkowem lego, < o wyrażam określa ustawa 
z 1920 r.

Ale powołując .óę z takim respck iem  nu art. 
10. w tym wypadku, w którym ma on upozorować 
zlekceważenie ust. o Kasach Chorych Rząd równo­
cześnie w tym<,e samym rozporządzeniu lamie tenże 
sam art. w tym wypadku, gdy mu un nie dogadza. 
Artykuł ten bowiem nigdzie nie mówi o tem, że 
opieka lekarska ma być płat' a, a Rozp. Rady Mi­
nistrów kaie  kolejarzom za rę opiekę płacić.

Ponad:o z rozporządzenia powyższego wyłą­
czeni są kołejarze nieetatowi co znowu jest sprzeczne 
Z a r t  102. wspomniane, ustawy uposażeniowej roz­
ciągającym jej moc na tych wszystkich, którzy 
pełnią siużbę na tf* K. P. od 1920 r. n takich 
jest 70°/„.

Dla nieetatowych jeanak M. K. wnicslo do 
Bejuiu Projekl osobnej ustawy, o rozciągnięciu po­
mocy lekarskiej na nieetatowych pracowników ko­
lejowych.

Tymczasowo zan.m powyższa ustawa wejdzie 
w życie, opieka lekarska dla nieetatowych w b. 
dzielnicy austr. i pruskiej normowana jest wedle 
starych przedwojennych ustaw tych dzielnic, zaś 
dla nieetatowych b. kongresówki w mle Rozp Rady 
Ministrów z dnia 26/XI. r. z. (obowiązującego ud 
l/I . r, b.) ale bez tych nawet drobuycb ulg, jakie 
przyznaje ono etatowym t. j. bez karleli w uzdro

rśjjiama niemiecKa.
0 rodarunek 700 rrilj. marek zł. dla magnatów z Rahr.

Reakcyjny rząd Liitliet i ijchwalil jak1 w ia­
domo 700 miljonow marek z'.oty;ch z  jiożyczk 
wierykańskiej lip kredyty dla ńyżkiego jirzo- 
niysł u z Ruhr. I'rzeciw tej uchwale występuje 
bard/o ostro lewica niemiecka, traktując ren 
prezent, jako pospolitą panamy, której w spo­
sób dość zresztą uiezrycznv nsiUije bronić rząd 
niemiecki.

„yGrwiirt.s1* mówi o nuii)eo.Tzc rządu, zmie. 
rz a jacy m do zaluszowaniia tej sprawy i przy 
tacza telegram z Paryża, wedłtBgf k tórego we 
Francji pauuji przekonanie, iż nawet iranot- 
ską oanrimę usunął w cień biak. skrupułów 
wiadz uieinieckich. Rząo niemiecki z S00 m;- 
ljonów marek złotych otrzymajiyćh pożyczką 
Dawesową użył 7S n,a nieprawidłowe subwen­
cje. Niemcy i tym razem wsypały aljautów-. 
Żnuibilizowały oiie kapitalistów całego świata 
jedynie tylko w tym cdhk ażeby magnatom z 
nad Ruliry podarować 700 mil jonów marek

W  parlamencie Rzeszy poseł komunistyczny 
SteCker z polecenia swej parfji postawił wnio­
sek o ustanowienie komitetu, składającego się 
z 18 członków dla zbadania tej sprawy". Wnio­
sek domaga się, żeby oprócz reprezentantów 
przemysłu do komitetu tego wydelegowano jesz­
cze 18 robotników z Ruhry, ponaoto, żeby 
gaom et Cuna, Stresemanna. Marxa i Lirthrs 
postawiono w stan oskarżenia. Ponieważ ,ed: 
nak do takiego wniosku potrzeba według kon 
stytucji 190 podpisów, wniosek poszedł ad 
acta. '

Socjalny demokrata Miiller Franken o 
świadczył, że frakcja jego zapowiedziała wnio­
sek o ustalenie komisu śledczej, czeka ona 
jednak jeszcze na dotyczący tej sprawy zapo­
wiedziany memo.rjał rządu Rzeszy, poezem się 
zdecyduje co do momentu wniesienia swego 
wniosku

Burze 1 śnieżyce na Kaukazie 
I Krymie.

X Kaukazu i Krymu dor.W ą o uiebywa 
łych mrozach i zamieciach śnieżnych. Na K r y .  
mię temperatura spadła do 20 stopni poniżej 
zera. Na Morzu Czarpem szaleje gwałtowna 
burza, klóra przerwała wszelką korni mi Rację 
morską. Cały kraj zakaukaski og-ai mięty jtfci 
zamieciami i .burzanu śnjeżnenii. Na linjach ko­
lejowych potworzyły sie zaspy do wysokość1 I 
są/pia. Komunikacja kolejowa na większości 
lirtji została zawieszoną, i jest utrzymyWianą 
tylko z największym tirud*:m. Nad odkopaniem 
liipi pracują tysiące luldzi i sjkicjamę 
Miasto Baku zupełnie zasypane śniegiem, łh a  
ca w  kopahfiach nafty została wsirzymaną Na 
morzu Kaspiiskicm równSi ż szaleje gwałiowną 
burza. Z miejscowości górskich komunikują, 
o zupełnan z a s y p a n iu  wielu wsi. Dużo osób za- 

! mar cło, lub zginęło pod lawinami smeżnenn
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BILETY DO TEATRÓW MIEJSKICH na soboty 
popołudniu ip rzed aj; Komitet [rozrywek dla młodzieży 
przy ul. E redrj 1. 3 w dniu zaś przedstawienia kasa 
T eatru  Wielkiego. Na niedzielne popoł. przedstaw ienia 
sprzedaje jylkc kasa T eatru1 W ielkiego. Kasa miastowa 
sprzedaje wyłącznie tylko bilety na przedslawienia w k 
«znrm .

X POLSKIE TOW . PRZYTtODN I d  KOPERNI­
KA Posiedzenie naukowo odbędzie się w  piątek, dnia 
6. lutego, o godz. 18. w Instytucie Geologicznym. W y­
kład prot Goetla z Krakowa p. t  .Ostatnie zaobyeze 
geotagj. polskiej' w T atrach '1.

TOW  MIŁOŚNIKÓW KSIĄŻKI W E LW OW IE 
Oncgaaj odbyło się w biurze Muzeum Narodowego im 
Króla .1 tira Ili. /  inicjatywy p. Franciszka Bbsiadec- 
kiego zebranie, e d e n - zawiązania w mieście naszem 
Towarzy lwa miłośników książki, na \ z 6 r  podobnych 
towarzydw. istniejących iuż w W arszawie Krakowie, 
Poznaniu i Paryżu (wśród Polonji tamtejszej). W  ze 
braniu1 wzięło udział ściślejsze grono osób. w tern 
z poim ędzy przedstawicieli instytucji bibliotecznych dr. 
Badijdki i.uroi. d r Bem acki ’ Ludwik. dr. Czoiowski 
Aleksander dr. Kotula Rudolf, W .sloęki W ładysław 
i inni.

Po dyskusji przyjęto projekt statutu i wybrano 
Komisję, która aż do zwołania Walnego zgromadzenia 
i w yboru Zarządu mu prawo przyjm owania pierw ­
szych "złonków. Zgłoszenia członków skierowywać na 
łoży jiod adresem  Muzeum Narodowe im. Króla ja- 
na Ul. (Lwów, Rynek),

OBNIŻENIE CEN OPALU Miejski Zakład Opału 
•od 5. lutego 1923 obniżył icenę opałowego drzewa bt 
kowigo Cena zn UH) k g  z dowozem do domu. rębane 
na czfcry kaw ałki wynosi teraz 3 zł. 50 gr.. przedtem 
Kosztowało 3 zł 80 gi

SZPILKA  W BULCE. Odnośnie do notatki, że 
w bułce .pochodzącej z piekarni lii. Gabla, znaleziono 
szpilkę. Jak się dowiadujemy po przeprow adzonych do 
chodzeń i.'uh okazało się. że bułka 1n nie była wypie- 
ęzopa w tej piekarni.

ZAGINIONY CHI.OPIEC. Janina Cieszyńska, żona 
.••.wiiicnin l.oli jowego. Zam. w  Wybranówęe. doniosła 
jOlicji, że 12-letni syn jej Leszek wyjechał do Lwo­

wa dnia 4 bm., gdzie uczęszcza do' gim nazjum  i od 
lego .czasu ślad za nim  zaginął. Donosząca przy- 
■nlszt:^-! iż zła n o ti byłn powodem ulotnienia się 
cliło ner

LRI/.B.a i RUJĄCYCI1 SIĘ DESPERA TEK PO- 
.WIEKoZA Silę.. Pewien myśliciel twierdził iż tylko 
tchórze popełniają samobójstwo, albowiem krok ten 
jest ucieczką przed trudnościam i życia. Powojenne po­
szarpane nerwy nie wytrzym ują walk życiowych Li­
czno samobójstwa kobiet są następstwem  czasów wo- 

'fieenych ciężkich stosunków życiowy cl. 
Wczoraj popełniła zam ach sam obójczy pew na des­
peracka Jest to Ludwiku II., żona robotnika, zam. 
przy u! Żółkiewskiej', k tóra usiłowała struć się jo­
dyną. Pogotowie rat. udzieliło jej pomocy. Niesnaski 
życiowe były powodem jej zniecnęcenia do życia. Za­
mach len samobójczy jesl Już siódm ym w mieście w 
przeciągu fr/ccli dni.

KOBIETY W O PRESJI. Józefa L>.. zam. przy uł. 
Sykstuskiej, została zwabiona przez jakiegoś osobnika 
do ciemnego kury tarza pewnej kam ienicy przy ul. 
Serbskiej. Tu usiłował on dokonać na niej gwałtu, 
przyczem podarł na niej ubranie. Atakowana zdołała 
zbiedz i spowodowała następnie aresztowanie intruza. 
Bvł lo Karol Ilolz. zam przy ul św. Zofji.

W ul. Poniatowskiego przystąpił do 12-lctniej Na 
ifllji llu ru ta k  oko 'o  20 leini m łodzian i usiłował znie­
wolić ją  do udania się  za nim obiecując jej 50 zł. 
Gdy dziewczyna poczęła uciekać, drab ten gonił ją 
i dopiero pr, eeoiidząct kobiety oswobodziły dz,cwczy- 
nę z o p re s i. Osobnik ten jesi blondynem ubrany zaś 
był w czarną kurtkę i wysokie buły.

KONIE 1 RYDł.O OFIARĄ PŁOMIENI W Sie­
dliskach pow. jaworowskiego, powstał pożar w sto­
dole gospodarza Tym ka Kaspryszyna. Spaliły się koń. 
tr i  bię. krowa, baran, 11 kur. oraz narzędzia gospodar­
cze. zapas siana i słomy. Szkoda wynosi 892 zł

KARA MBOLE I POTRĄCENIA. Sarę Gruberową 
potrąci! wóz tram wajowy nr. 38 na pl. Marjucktm i 
ciężko kontuzjował ją  w nogę

/2 letnia Maria Schpatzmanowa przechodząc torem

„DZIENNIK t O O T . 1

kolejowym w Rawie uskiej. ęostała potrać1 lokom o-
wą jKijciągu, przyczerr doznała zlam ąni? nogi i licz­
nych kontuzji. Przywieziono ją do szpitala we Lwowie

Samochód osobowy najechał wieczorem na do­
rożkę B Szticuby w ul. Kopernika. D orożną jechała 
rodzina Pilingerów. pr/yczem  służąca ich Zofja R d- 
lówna wypadła na brk i doznała licznych kontuzji. 
Po /a tem  dorożka została uszkodzona

M ikola1 Spolak potrącony wozem doznał ciężkich 
obrażeń na głowic i piersiach.

ZMIAŻDŻENI! REJ KI W  „GAFOCIE 1 INNE 
In 1ESZCZKSLTW) WYPADKI. Katarzyna Pom crsba- 
rhówna. robotnica w fabryce obuwia „Gaiota“, dozna- 
znała przy pracy zm iażdżenia dłoni.

14-leini Stanisław Czerep unacllł w szkole Staszi­
ca i złam ał nog,

9 letnia Helena Jiirekówna znosiła się w Pogo- 
fflowiu rat. ze złam aną ręką.

3-letni Józef Kłapkowski połknął „żabkę" od kra­
watki Malca odesłano do szpitala.

Franciszek Kraus, zam. przy ul. D ekitrta, zam iast 
lekarstwa przypadkowo wypił jakąś truciznę Znajduje 
się on  w leczeniu szpitalnem.

Jan  Proszowicz, gospodarz w OleskU pOv uo- 
rzowslciego. wpadł do studni i złam ał obie nOgi.

T TONIOW E HISTORJE. Edward Soctia. zam. 
przy ul. Gródeckiej, sprzedaw ał wczoraj na pl. Sol­
skich paczki tytoniu po (10 gr„ znaczone ceną mono ■ 
połową 80 jgi Pewien policjant aresztow ał go i>od za- 
,/u tem  „nieuczciwej" konkurencji.

W  policji skonfiskowano 7 paczek tego tytoniu, 
stwierdzono zaś. że sprzedał on 10 podobnych paczek. 
Focha nie chciał jednak zdradzie źródła nabycia tego 
lyioniu po tak ruzkic, cenie. Osadzono go przeto w a- 
reszcie.

Mikołaj Lubieniecki wiózł tytoń, będący własno­
ścią N. W ahlmuna. traifkanta w t.hodorowie. Za ro­
gatką slryjską skradziono n»u z wozu pakę o wadze 
70 kg. naładow aną papierosami

Lubieniecki zeznał w policji, że jeden ze złou/ieji 
groził mu jakicm ś narzędziem , trzym arem  w ręku. 
Policja prowadzi obecnie śledztwo w kierunku ustale­
nia faktu kradzieży czy rabunku.

Brak opadów m  Włoszech
R^AM, 5 lutego. (Lal). \XFolf. W południo­

wych Włoszech panuje .aka posucha, iż u- 
trudniuneni jest wytwarzanie siły  elektrycznej. 
W Neapolu rurh kolei alektiiycznrj został ogra­
niczony'. (Jak wiadomo, w łoskie zakłady elek­
tryczne porulszane są siłą wodną).

^Kronika Uteraeka.
Pierwsze zbiorowe wyflu .le dzieł St. Wyspiańskiego

Doniosłym wypadkiem w naszej literaturze wy­
dawniczej jesi rozpoczęcie edycji zupełnej dziel Stani- 
iiislawu W yspiańskiego. Ukazały sie już dwa ‘omy 
pism genjalnego Iwórcy

Pełny tytuł tego wydawnictwa opiewa. Stanisław 
W yspiański Dzieła. Pierwsze wydanie zbiorowe’ w o- 
pracowaniu Adama Chm ielą l Tadeusza Sinki. Tom  I. 
Drrunaly: „Bałoiry ,x>d Pskowem ", „Daniel". „K ró­
lowa Polskiej Korony". ^Legenda 1“ „Legenda I I " 
Tom II. Trapedjc „Meteager", ..Protcsilas i Laoda- 
mia", „Klątwa" ..Sędziowie". W arszawa. 1924 Insty­
tut W ydawniczy „Biblioteka Polska".

W  „Przeglądzie W arszawskim " z listopada (zeszył 
spóźniony z powodu przeszkód drukarskich), mam y 
szczegółowe omówienie tego cennego wydawnictwa, pió­
ra p  Manfreda Kridla.

Nowe w ydanie dzieł W yspiańskiego posiada n ie­
zwykle staranną szalę zewnętrzną. C harakter w ydaw ­
nictwa — pisze p. M. K. — jest tego rodzaju, że 
służyć ono m ożi zarówno szerszym sferom czytającej 
publiczności, jak i specjalistom badaczom twórczości 
W yspiańskiego.

"Układ lomow jest następujący, tom  pierwszy po 
przędza obszerny wstęp o życiu1 l twórczości W ysp iań­
skiego, p ióra prof. Sinki. Autor podał szereg faktów 
z życia znakomitego pisarza, poczćm omówił utwory, 
w tomie tym zawarte. Drugi tom również posiada 
wstęp, k tóry  zajm uje się om ówieniem udziału W y­
spiańskiego w krakowskiem .Życiu", poczem rozpa­
truje ul wory, wypełniające tom drugi. Po za tem no 
końcu każdego tom u znajdują się ..Przypisy krytycz­
ne". opracowane przez p. Chmielą, a  zestawiające z 
sobą poszczególne wydania i  podające w arjanty ręko­
pisów W yspiańskiego.

(Ui, u.)

 ____   Nr. «0__

Opieka nad emigracja
WARSZAWA, >5go lutegc k(Td. wiĄ, 

Na dzisiejszem posiedzeniu komisji dla spraw 
zagr. i komisji .emigracyjTifej. toczyła się dy­
skusja w sprawie zofgaiiJowMmą i ttTeguiofwia- 
iria emigracji. W dyskusji zabrała głos iow 
Rraussowa, która w dłuższem przemówieniu 
poddała krytyce działalność Urzędu e in ęra - 
cyjnE-go i (podkreśliła konieczność opieki .rzą­
dowej nad masarni emigrandkienii zagranicą, 
Wkońcu miii. Sokal zdał sprawę z poczynio­
nych dotąd kjroków w dziedzinie tntawbdlajwL 
stwa emigracyjnfego.

Prziisitu eluin na obiiwtb
WARSZAWA. 5-go lutego. (TO w t ). 

W ministerstwie skarbu1, i w m m. przemytsfu i 
handlit zjawiła się delegacja stowarzyszeń kiv 
picdkich z  memoriałem protestują cyn. p rz e a ^  
zamierzonej podwyżce cła na obuwie. Oelega 
ci otrzymali zapewnienie, że w najbliższej przy­
szłości, podwyżko cła uje nastąpi.

Bezpodstawne pogłoski
WARSZAWA, 5-go lutego. (TO. WE). 

Pogłoski o Utworzeniu centrum sejmowogic zlo- 
żonbgo z N.P.R., Chaddęji i Piasta, sa. bezpod 
stawne

Oouy sie walą. '
WARSZAWA, 5-go lutego (TO. wł.)„

Dziś o godz 5 rano, zwalił się znowu î arteL 
rowy dom w  W arszawie Tpuzy ul. Gęsiej. Wy 
panku w ludźyjch *iie było,

0 waloryzacje wkiadek z P. K 0
WARSZAWA, 5. lutego. (AW). Na dzis.ej- 

szern posiedzeniu Sejmu komisja Iskai bowa roz­
ważała wniosek posła Sorby, dbmagająty się 
pełniej waloryzacji wkładek arneęyk. dd P.O,K. 
PirzećUtawiciel m,r». skarbu odpowiedział, że  
Rada Ministrów w najbliższych d riad i roz­
patrzy projekt waloryzacji rśietyłko ppzekązów 
amerykańskich lecz wogóle wkładek do P.K.G' 
Rząd iDirojeKtuie waloryzację db 50 proc. Do 
rozważeni; tej sprawy ma być utworzona k o ­
misja z 5 postów różn^jch klubów. Następnie 
omawianjo wniosek koła żydowskiego wj spęa 
wie możliwości ograniczenia rewizii koncesy; 
monopolowym1 Do zbadar.la tóg o wniosku wyr 
brano sjreH'jalną komisję.

Projekt nowego gudatku
WARSZAWA, 5. lutego. (AW). „M erkury 

Polski" doubsi, że w min. skarbu dojrzewa 
myśl wprowadzenia nowego .podatku tfez\yo- 
śreaniego — tak zw. podarku1 zarobkoWwego 
Byłby to podatek' w rodzaju podatkk docho­
dowego, k tó ry  ipłaidiłyby tylko firmy i przed 
siębiorstwa handlowe od osiągniętego czyjś te­
go dbchodu firmy. —- Bliższe szczegóły tego 
projektu trzymane są jeszcze w tajemnicy jiakb 
dostatecznie niedojrzałe.

Braun zlożyt misje utworzenia rządc-
BERLIN, 5. lutego. (Pat). Wolf. Urzedb- 

wo uonosi pruska Ag. I degr., że Braim wjyr 
słał dziś do pirezesa Sejmu pruskiego pismo, w- 
którcm zawiadamia go, że nie przyjmuje w y  
boru U,a ijjrezydenta minisirów.

ftomunlśBl rumuńscy.
BUKARESZT, b 2. (Pat.). P o lic a  w ykryw  w Do- 

l.irudży organizację bolszewicką, w skład której wcho­
dzili kom uniści bułgarscy. Aresztowano 40 osób

łtepesje w Jugo^awjk
ZAGRZEB, 5. 2. (PaL). Sąd najwyższy powziął 

decyzję w  spraw ie internowania byłych posłów  Macka 
i lowr. Jak  wiadomo trybunał zagrzebski przedłożył 
spraw ozdanie ' o internowaniu powyższych polityków 
sądowi najwyższem u. T en  potw ierdził kom petencję tiry 

li ima In i zarządził że w sprawie internow ania decy • 
d,o:tvać ma ■deiimtywnie trybunał
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Senat uchwalił podatek kwaterunkowy.
P rzerzu cen ie  c ięża rn  k w a teru n k o w eg o  z b o g a ty ch  n a  b iegu ycb .

.WARSZAWA, 5 M-e£o. (Pat). Na po^ząd- mieszkał I  igminfe (wiejskiej. Podatek ten jest 
ku  dziennym dzisiejszego posiedzenia senatu, : ze wszerfuniar. iespu awiedliwy. Tylko w1 płasz- 
biyłi. dalsza d) skusja nad projektem uptawy o :zyźnie ogólnei sprawy mieszkaniowej powinien 
zakwafetrowaniu wojska. Sen. Brumi (ZLN; ! byr zalatw iopy'kw aterduek dla wojska a spra- 
ostro k .y tykuje projekt sejmowy i stwierdza, j wa mieszkaniowa, t. j. zasadnicza sprawa kul- 
m  op!iii,:jf; paibliczna wzywa Senat, hy nie dójni.- tu ry  ludzkiej. Deiqgat minis+ s-ptr. wojsk, pułk
ś-dił do tiiowldj 'wiwfesćkcji. Z żołnierzy nie na 
4CŻJY czynie bez potrzeby przyłnusovrego loka-
toina,

Se,n. Rosner i(PPS) oświadczy!: iż klub jego 
wypowiada, się przeciw .istaWie w całości, bo 
nhoctzi tu1 o powagę aimji i o jej szacunek u 
•Społeczeństwa. Nie jest spornym względem niej 
obowiązek, gdy zamiast odpowiedniego d!a,chu 
i.tód głową, daje się jej (członkom miesżkaidc 
kątem. w  cudzych mieszkauiacn, zresztą mów- 
r|a ma wąt[ liwości, czy Se^al miał pra'vO te 
ustawę przyjąć, gdyż jest wnioskiem t^stawto- 
■fawjczyni ią taka iiflcjatyWd nie przysłulguje se­
natowi. Pozatem v adómą jest rzeczą, że rniesz- 
kartia największe są stosunkowo najtańsze ,a 
wliec ich jjłOsiadncze będą stosunkowo mniej 
płagili niż biedacy. Bedzie płariTrobotnik, któ- 
«iyl w skromnych warunkach mieszka w mieście 
% rde ibędzic płacił, który, choćb; w ler^zych:

Petrazyczki: bierze w obronę Sejm przed za- 
rzutem, że kierował się krótkowidztwem u- 
chwalając zasadę rekwizycji. Sejm uczynił to 
po dłuższych debatach, gd'y doszedł do prze­
konania, że ze sprawą tą  związane jest zagady 
menie obrony państwa. Mówca przypomina, że 
z innym lltruizmelm odnosiło się wojsko do 
ludności, gdy gromady Uchodźcze z naszych 
kresów wschodnich jechały na komach i wo­
zach wojskowych, podczas gdy woiskt^ szło 
pieszo obok

W  głosow nniu wniosek sen. tow. Posnera 
o odrzucenie ustawy U p a d ł. Przyjęto tatom’ast 
trzy  poprawki, aby Dodatek kwaterunkowy Do­
bierany był nie przez 10 lat, lecz przez 7 łat i 
aby upoważniono fundusz kwaterunkowy do 
zaciągnięcia pożyczki w wysokości 140 miljL 
złotych a nie 200 milj. zł 

Cała ustawę przyjęto

Zniżka cen mięsa.
. Obecnie ohowiązuje w m ieście następująca taryfa: 

Jitięsó I. kalcgorji z dokładką najwyżej 20 pro*
£ zi. 36 igr., bez kości l bez dokładki lub z a polędwi 

1 tac 66 g r II. k a t  z dokładką najwyżej *20 proc. 
i  U. 06 gr„ bez kości 1 nez dokładki lub Za polędwi­
cę  1 zł. 26 gr. III . kat. z dokładką najwyżej 20 proc 
70 gr’.. Ibez kości i bez dokładki lub za polędwicę 
84 gr. mięso wieprzowe z dokładką naiwyżej 10 prc. 
1 ' zł. '50 gr.. bez kości i be? dokładki lub polędwicy- 
.wieprz 1 ■ zł. 70 gr., m ięsa cielęcego przedniego 1 zł. 
JtO gr., m ięsa cielęcego tylnego 1 zl  30 gr., m ięsa wo- 
.ajtfwegc koszernego 1. kat. 1 zł. 66 gr., II. kat i  zł. 
38 gr», i i i .  kat 90 gr Za 1 kg m ięsa cielęcego koszei- 
ia^go ł-’'zł:: 50 gi Daraniny 1 zł. Ceny podrobiu o 50 
rptrê j-. iiiższi ;od cen m ięsa z  dokładem.

W ędliny su ro w e  szynka wędzona z kolankiem i 
uWedwlCa wędzona z jńoberkiem  2 izł. 20 gr.. polędwi­
ca  wędzona bez kości i karczek wędzony 2 zł. 40 gr., 
Wędzonki. rurow a 1 zł.
' ( M M M B n H H H W B S a M M R n H B I

W ędliny gotowane l  kg Jzynki gotowanej k raja­
nej; polędwicy, karczku gotowanego 3 zł. 70 gr., kieł­
basek phrzanówek 3 jzł. 20 gr.. •olady i zająca, kieł- 
Dasy krajanej krakowskiej i siekanej pgram skiej lub 
m azurskiej piec zonej 2 zl. 70 gr., k iełbasy do gotowa­
nia i siekanej szynkarskiej zwykłej 2 zł„ kiełbasy 
pasztetowej i salam i paryskiego 2 z!. 10 gr.. kabano­
sów 3 zl. 10 gr„ salcesonu ozorkowegc i głowizny
1 zł. 80 gi salam i suche 5 zt. 20 gr.. w ędzonki goto­
wanej 2 zł. 30 gr., kiełbasy zwyczajnej do sm ażenia
2 zł. '10 gr.. kiełbasek serwoladek 2 zł. 30 gr kiszki 
zw cza jn e j 1 zl.. salcesonu zwykłego 1 zl. 60 gr. i

Tłuszcze: za 1 kg .-smalcu Wieprzowego topioncgc
2 zl. 50 gr., sadła 2 z l  10 g r ,  słoniny wędzonej 2 zi ■
10 gr. słoniny zwyczajnej świeżej, niesolonej cienkie*
1 zł. 70 g r . grubej 1 zł 90 gr. paprykow anej 2 zł.
io gr. :

podobiiie pik policjanta Nowaka pod lxyśty» 
nopolem.

Dnia 3. styleżnia natknął na nich wywia­
dów e t Solecki patrolując w Żółkwi Sudołowie 
zaintenpelowiani o legitymacji0 poczęli uciekać. 
Solecki przy pomocy przechodniów zdołał ich 
przytrzymać. Znaleziono przy nich tylko 50 zł.

Przesłuchiwani zeznali, iż byli właśnie w 
drodze ile Rutnunf., ^dyż stawało im się już „za 
gorąoo“ ma terenie dotychczasowego ic hdżia- 
łaniia.

W e l.v,rowie o kaj nie tracą tupetu, starszy 
z nich powiedział, iż \ razie wyroku zasą­
dzającego tylko na 15 lat Więzienia, targnie się 
czynme na trybunał sądu -- pragnie bowiem 
być postrzelanym

Szeroko rozpowiada również o swyrh czy­
nach mówiąc, że chce wytworzyć „legendę** 
o sWcj zbójeckiej działalności. V( tych dniacr. 
zostaną obaj odstawień.’ do wiezienia sądoweg<

Uduszone dziecko w  stawko przy ul. knopkowsklei-
L w óW , 5. i ul eg o. | otu^artytch widać było 4 zęby mlecznte. Następ* 

14-letni Jan l rueck przechodził w c z o r a j !  ni- spostrzeżono na szyjce ślady uduszenia co 
w  południe wraz ze swym kolegą Marjanem wskazuje, iż dziecko zostało najpierw udu- 
jpelcem obok stawku BromrWskieg ;p«lożi< Jiege. szoue, a następnie wrzucone do stawi u tuz 
przy ml- Snopkowskiej. Obaj ^ostrzeg li wy- P>rz.V 'brzegu, gdzie wodi jest płytka i przy­
daj pele z  pod szuw aru ucho dziecka. O  odkry- k ry te  szuwarem. Trulpek by] ubr any w c i’mną 

Ciu tern ijnowiadomili chłopcy Dirzechodrfiów i barchanową sukienkę, w żółte, zielone i różo-, 
jx>Ucję. Na miejscu zjawił się wkrótce kom ;wc kwiatki.
poi. StoijkOw i lekarz dzielnicowy. Na zarządzenie komisji zwłoki przeniesione

stW  Kirdzonio, że były to częściowo Mrpzłożlcme | do hiistytutu medycyny sądowej, 
zwłóki chłopca, liczącego około 8 miesięcy ży-j Za matką zamordowanego dziecka zarzą-
cjia. Świadczyła o tern zmieniona barwa rąk i izonb p^ioszukiwania 
fłógy Twarz jednak 'była rumiana a w us.ta,ch1

norderca księdza grał u  sza c |y i  synem swej ofiary.
> ' '  W y n ik i ś le d z tw u  w s p r a w ie  b r a c i  S n d o łś w . lf.-;« ( ^ 3 ?

mftdztwo w  sprawie ujętylęh braci StmOłóW i morderca, zeznjał iż razu- pewnego jadąc po­
trwa nieprzerwanie. Liczą oni 24 i 25 lałt j BSj ciągiem kolejowym grał w  szachy z najmlod- 
'łonami w  Sokalu przestępcami, oranym i za 5Zym synem zamordowanego ks. Durkota, oba- 

kradzit/- Jeden z nich był Iprzed laty ns ro- wiajac się przy tein, ażeby nie był agnoskowa 
^)(Kie w  Danji, gdzie mu się dobrze p o w o d ziło .'^ . Jednakowo? miody D. nie domyślał się, że 

t -mnbwili więc kradzieżami lu t rabunkam i; ma p rZea soba sprawicę swego sieroctwa, 
zdobyć pieniądze, ażeny móc wyjechać zagra- , . . . . .
rticę. W t / u  celu r o ^ c z ę l i  od sierpnia z. r. ^bojcckic to rzemiosło me m  syniosło o-
bandyckie Hemiosło. piiySzkom spodziewanych p.e.iiędzy Raz tyl-

Wicłcąrjan 7. paździc-Utka z. r. wpadł! do j ko.zrabowah aworn/.y don: około 700 zł. W wia-. 
nnesżkart'a ks. Durkota w Ko,rrzowie i zażą- wc,e dolarowej i złoto ej. 
tiab wyda;,..i pieniędzy. Paroch chwycił jednego Nilćt z ,icp znajomych nie 'podejrzewał i ch
bandytę z tylu. Ten wyjął bagnet z za cholewy , o uprawianie tego zbrodniczego trybu :vcia. 
fńita i pchnął księdza w czoło i w  p ierś za- Razu pewnego natknęb pod Stanisłó’vv ł, y  
bijają* go n|a m kjscu, syna zaś zamordowanego | pow żółkiewskim na posterunkowego Zarań- 
arantil w  ręko. Przesłuchiwany' w śledztwlie skiego. Onryszl,. obezwładnili i rozbroili go

Demoralizator młodzieży w sutannie!
Kołomyja, w lutym . 

Podwórze kościelne Jezuitów  w Kolomyji, było nie 
dawno terenem  obrzydliwej burdy

Oto ks. Chlupeeki, kab-cheta gim nazjalny w Ko 
łom yi wywlókł ż  kościoła za aszy 19-letniego m łodzią 
na P. M ykietimka i tu- |ga spoliczkowal. Sprawę oadal 
ojciec pobitego do sądu. Obie strony wezwały na 
świadków uczniów  tutejszego gim nazium  polskiego 

Nie dość tego, że przy pobiciu w  obcyir dom a 
sług' B arbary nrom yk użył ten „siewca zasad miłości 
bliźniego" do pom ocy atuóentu gimnazjalnego — Lecz 
urządza nowe skandale i z tych skandal? usiłuj© się 
wydostać przy pom ocy uczniaków gimna; jatnych.

Rodzice zainteresowanych uczniów są mocno obv 
rzeni, bo dziś c l chłopcy — za dn i kilka inni — uiogą 
być włóczeni na św iadków  z powodu nowych w stręt­
nych kawałów niepoczytalnego pom idora.

K uralnrjum  powinno już raz k res  położyć tym  
sprawom i surowo wzbronić ks. Chłopeckiemu, by 
swoiem jiostępowaniem n ie dem oralizował młodzieży. 
Którą potem wciąga jako świadków do takich wstęł- 
nych spraw  iak powyższe.

Jak  m oże szanować tak i uczeń swego katechetę łl 
Jak  zresztą taki student m oże być bezstronnym  w  ze­
znaniach, kiedy wie. że czeka go zem sta za nieko- 
rzystne. choćby prawdziwe zeznanie. U młodzieży wy 
rabia się szpielostwo i Uzuństwn. Jacyż to obywatel© 
rosną dla Polski i

Episkopatow i pow inno również zależeć na lem, 
by m łodzież dorastająca, k tó ra  jo l  m yśli, krytyczni© 
nie patrzyła z tronją n a  kap tan-, k tóry  plugaw, w 
różny  sposób sutannę.

E sali sądowej.
Kie radował Im  kradł.

W czoraj j>rzed s;jdem przysięgłych pod przewod­
nictwem r. Dworzaka stawał 25-letni Mojżesz B e ifie r 
z Rawy rurkiej, oskarżony o zbrodnię rabunku. Spra­
wa wedle aktu oskarżenia przedstawia się następująco; 
D nia 3. listopada 1924 odbywał się targ w  Rawie. 
Beittler kręcąc się po ta .gu  m iał podstawić nogę wio- 
ściance Futym ie Biłeckiej tak, że upadła. Z tego sko­
rzystał napastnik i skradł jej 47 złotych. Dalej m iał 
ukraść z kieszeni Janow i Dutczakowi 165 złotych, a 
Iwanowi Dziadkowi pulares z  4 zł. i 50 groszami. 
Sprawa w ykryła się  w  następujący sposób Iw an Dziś 
dek spostrzegłszy brak pieniędzy zaczął szukać zło­
dzieja i po chw ili zauważył, że Beittler porzucił iego 
własny pulares. Pulares był już jednak pusty. Gdy 
Boitlera aresztowano rozpoznali go n a  m iejscu jako 
sprawcę rabunku i kradzieży pierw si poszkodowani, 
tj. Biieck.i i Dutczak, pieniędzy jednak żadnych przy 
nim nie znaleziono. Beittler do winy się nie przyznał 
twierdząc, że podjął z ziemi p u la re '. a zauważywszy, 
że jest pusty, rzuci, go Biłeckiej ani nie potrącił, ant 
jej nogi nie podstawiał, tak samo Dutczaka na oczy 

niewidzial.
T rybunał po  pu.;cprowadzonej rozpraw ie dopuścił 

pytanie ewentualne co do zbrodni kradzieży, a sędzio­
wie przysięgli zaprzeczywszy 8 glosam i py tan ie  w kie­

runku zbrodni rabunku, nolwierdzili 12 glosam i zbro­
dnię kradzieży Na podstawie tego w erdyktu trybunał 
zasąd 11 B u t lera na 6 m iesięcy więzienia.

Oskarżonego bronił dr. Grek, oskarżał prok Sy 
wułak
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Na marginesie Zjazdu
Uważnemu słuchaczowi referatów obiad 

zjfwdu nasuwał} się pewne myśli, któire nic 
bfyiy objęte tokiem dyskusji a jfcdniak z niej wy­
nikały.

Zjazd zwołał Związek Zdrojowisk, który 
jak ze spirawozdarii x prezesa dr. J. Zuk rzewskie- 
go  wynika — prowadzi żywot suchotniczy. FJo- 
wodan tego jest zupełny brak zainteresowania 
się nim właścicieli samych zdrojowisk za wy­
jątkiem ipani jednjostek. Z ahwilą zwołania zja­
zdu, prawie że wszyscy właściciele zdrój jwisk 
prywalnycli dali się zastąpić przez swych ^dy­
rektorów ", a nia palcach policzyć było można 
tych, którzy się swoją sprawą sami zaintereso­
wali.

JeStto szczegół dirobnjy a jednak charakte­
rystyczny dla tych właścicieli ,,skarbów na 
szych ojczystych", którymi boecnie zarządzają.

tżdnoci się wrażenie, ze byłaby znacznie 
mniejsza ilość uczestników, gdyby nie sprawa 
zręcznie i zresztą aktualnie przez organizato­
rów zjazdu porusz* utia, a to sprawa wydostania 
kredytu Dlatego tylko poruszyły się zaspane 
umysły naszych podkarpackich władców zdro­
jów. Ńa świećie nic jednak łatwe nie przycho­
dzi. Dowiedzieli się bowiem, że drop a do uzy­
skania kredytów  to Bracia nad podniesieniem 
startu ich posiadania, że potrzebne są ofiary, 
które ponieść trzeba celem organizacji, która 
ustępuje inteiesa ogółu, wzbudzić może dopie­
ro zaufanie tyich, którzy udzielić pożyczkę 
zechcą.

Słuchając tych dyspu; i biadań nad nad 
brakiem gotówki zdawałoby się, że naprawdę 
jest tak niedobrze, że bez uzyskania pożyczki 
— k tó ra  pie orędko nastąpi — pozostać musi u 
tyas po staremu, a tern samem to wa/iie pole 
naszego gosp Klaą siwa ki ajowego stać będzie 
jeżeli nie odłogiem to przynajmniej wyda plon 
niedostateczny i mało wartościowy.

Zapomnieli ci panowie o jednej rzeczy. Za­
pomnieli, że siła nasza w nas samyteli leży, a 
wystarczy tylko sięgrtąć aby ją wydostać. Ta 
forma kredytu krajowego rwie się p racą! >-wie 
się oszczędnością! Zdrojowiska nasze ząsobne 
we wszelkie dar* na tut •, mają drzewa, ka­
mienia i piasku podostalkiem Mają robotnika 
taniego, — zwłaszcza poza sezonen, bo leżą 
daleko od ceni: kultury. Dają takie zarobkg
że pewna ich część wystarcza w zupełności na 
inwestycje, adnotacje i urządzenia konieczne, 
k tó re  już w najbliższym sezonie przyniosłyby 
pewien zysk.

Nie jest na miejscu zatem pewnego rodzaju 
hypokryzja u pewnej ''zęści właścicieli zdro­
jowisk, którzy , adzilry korzystać z bardzo sze, 
roko zakreślonych ulg, dochód przetrwaniać i 
wyciągać jeszcze rękę po korzystnie pożyczki.

rizv 'ktad(y utrzymania się o własnych sp 
łaph, dają wszystkie zarządy zdrojowisk. Przy­
kład rozumnego wkładania w inwestycje daje 
p. Kr ust nstern w Niemirowie, btz oglądania 
.się na icżyczki zagraniczne Z , oku na rok 
buduje u ;we wille, daje ułatwienia obcym przez 
parcelację, tego roku zaprowadził elektryczni 
ne światło. Wszystko to w czasach tak ciężkich 
dla niego, jak dla każdego innego, przyCzem 
zakład ucierpiał niemniej od działań wojen­
nych, niż. inne. Płaci te same daniny i podatki 
z tern jeszcze, że starostwo ile może prawdziwie 
„.po obywatelsku" lobi mu przeszkody.

O  Samowystarczalności na zjeżdzie nie było 
mowy, — a jednak przykład ten mówi wiele 
i powinien być wskazówką dla innych. Pewnie! 
TrzHba jednak mieć dużo dobrej woli i być 
przywiązanym do tego kawałka ziemi z które­
go się żyje.

Adaptacje i inwestycje nie pozwolą jednak 
ma wyjazdy za granicę, do uroczego Monte- 
Cąrlo edem próby „niezawodnych" systemów. 
Nie pozwolą n,a zbvtki i kupna niepotrzebnych 
luksusowych aut, nie pozwolą na drogie kur- 
tyzanjy i hulanki.

Obserwatora — patrzącego na 1ę udaną, 
czy tern gorzej — prawdziwą bezradność nie­
których właścicieli zdrojowisk, bardzo na po­
życzkę łasych łość bierze.

Nie poruszanie na zjezdzie zupełnie wadli­
wej gospodarki, której przyczyna z jednej s'To­
rty jest dobieranie luldzi niefachowvcb na sta-

Związku Zdrojowisk.
rtowisko dyrektorów zdrojowisk i zumełne aes- 
idteresement właścicieli zdrojowisk.

Dyrektorami zwykle imai/uje się lud b z 
kół swoicli, dobrych znhjomycn lub przyjaciół. 
Dobrze, i«żeli jest to człowiek normalny, biada 
zdrojowisku, jeżeli rządy jego obejmie igukmmt 
Hic znający stosunków, potrzeb, lub człowiek 
zarozumiały a fgłuipi.

Dyrektorem zdrojowiska powinien być — 
przedewszystkiem irtż.ynn-r — wówczas nie je- 
djju trudność natury technicznej zostanie usu- 
rtięta, lub lekarz, a wówczas zdrojowisko poa 
względem sanlitaniyni i hygkiniczuym stanie na 
wysokości zadartia.

Jeśli już o gospodarce mowa, to nie od 
rzepzy będzie wspomnieć i o gospodarce laso- 
wej, k tóra bez przesady posi i zasługuje na na­
zwę rabunkowej. Lasy — ta ozdoba i koniecz­
ność każdego zdrojowiska są wycinane l>ez- 
litośme, a o prowadzeniu szkółek drzewnjych 
i zalesiania mowy nawet nie ma. Szkoły lasowi? 
produkują leśników fachowców, którzy pracy 
znaleźć nie mogą, a na myśl w!asc,cielorn 
zdrojów* nie przychodzi nawet, aby przez ich 
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Ogólne zgromadzenie konduktorów.
W Związku Z Z K odbyło się 3. lutego 

h. r o godz. 10 r. przy wypełnionej sali jrod 
przewodnictwem kul. Wiącka st. kond.

Po dłuższym referacie kol. Wiącka o spra­
wach takich jak pensjonoWanie, emerytura, rc- 
uukcja i Używanie st. kond. na Hamulec, wy­
wiązała się obszerna dyskusja, w której prze­
mawiało szereg mówców jak kol. jurczebko, 
Jabłoński, Dobrzyrtieeki i inni.

Po wyczeppartiu listy mówców i zmnkmęciu 
dyskusji uchwalili ńastępwjącą rezolucję: /.g ro­
madzeni konduktorzy dnia 3. lutego 1925 r. 
w Związku Z. Z. K. domagają się od Dyirdkćji 
P K. P. we Lwowie, aby przyczyniła się dc 
tprawy wykazu złożonego w* oddziale J.-szyui 
przez Zarząd Kola miejscowego, ściśle wykazu­
jący każdego z jnracowiiikow mających wysiu- 
żonyloh 35 lat służby i przekraczający 60 rok 
życia i domagają się spensionowania tychże. 
Dalej stwierdzamy, że w wykazie złożonymi !wj 
oddziale l.-zyin są tacy oracowmcy, którzy już 
za czasów zaborczych byli spensjonowani 1 na 
redcie, a w czasie wojennym z powodu braku 
ludzi na odezwę dyrekcji zgłosili się do służ­
by;, i do dzisiaj pełnią służbę na bardzo odpo­
wiedzialnych posterunkach, jak kierowników Z 
tego powodu dla młodszych jest zamknięte g ru ­
pa wyższto pracy, a tein samem i wyższego po­
sterunku służbowego.

W razie nieprzychylnego załatwienia na­
szych słusznych żądań, zmuszeni będziemy udać 
się przez swój Związek Zawodów/, aoy W 
powyższej sprawie zajął odpowiednie stanowi­
sko w M. KI. i w sejmie.

Z tmrcftKi.
O koncertach w arszaw skich .
Zazdroszczę (oczywiśfin w szlachetnem zna­

czenia tego w yrazu) Warszaw le wspaniałej orkie­
stry fllharino* icznej i z przykrością wspominam 
nasze miasto, nasz słynny z muzykalności Lwów, 
który takiej orkiestry nie posiada, a riawot ni? 
zdradza wysiłków* w kierunku stworzenia zespołu 
symfonicznego. Warszawscy filharmonicy — to rau- 
terjał pierwszorzędny pod każdym względem. Idźmy 
jednak lokiem wypadków. — W niedz:elę 1 lutego 
b. r. odbył się w p,,hidnie „Poranek muzyczny*1 
z udziałem orloestry fi harmonicznej chóru „Lurui** 
oraz' śpiew aczki p. .taniny Cygańskiej. O rłm tra  
filharmoniczna pod dyrekcją p Józefa Ozim ńskiego 
odegrała prelndjuin, chorał i fugę (Bach Abert), 
Ave Maria (Bach Guonod). Step (Noskowski) i ko­
łysankę (Mnszyński). Wykonanie każdego utworu 
było świetno, a szlachetne orznatepio orkiestry 
i piękna barwa dźwięku stanowią cenną i niepo­
wszednią zaietą zespotu filharmoników warszaw­
skich. Nowością była dla mnie „Kołysanka** Ma- 
szyńskiego, otwór szczery i prostolinijny, jak du­
sza szlachetnego i zasłużonego jej twórcy. Znako-

racjonalną pracę zabezpieczyć p rz y s z ło ś ć  f rm - 
Óardziej praca takiego fachowca byłaby pzżą 
dana, ile, że mógłby on połączyć siwój fach 
z ogrodnictwem, które ze względów dckoratvHvć 
rtycli w czasie sezonu w zdrojowisku jest nie- 
zbędne.

W każdyn zdrojowisku istnieje fu n d u j gju 
lii iczuy a jest nim fundusz tajks zdrok>v/ych 
Wglądu; zim’ w jego gosppoda: kę bj toby ko- 
ukczuem, z funduszu! te g o , który w ziirojowi- 
sku o frekwencji 5.000 kuracjuszy przyjąwszy 
taksę od osoby 10 zł., wyniosi tylko 50 lysięcy 
ziotych. Możniaby Wicie zrobić i ł iżyc *ia c-ic 
no które jest przeznaczony.

Kontrola pewnego rodzaju w naszych sto- 
sunkaich samego społeczeństwa jesl konieczną 

kontrola obejektywna władz naglącą.
Wychodząc z założenia, że zdrojowiska są 

instytucjam. użyteczności publicznej be wzgłi•» 
du ma to, ^zy nsiawa je za inkio uznaje, czy tez 
nic, re zdrowotność całej ludności ze sounowii-- 
ka jiaństwowości i bt?zjreczeiistwa jwd pidrT 
w^zorz-ędnyir probtouem, me m o/na oierpi.ee do­
tychczasowego stanowiska właścicieli u^riaże- 
jątcych zdit ojowiska jgdynic za żrćidło osobis­
tych, ł>. znacznych dochodów. £Jr

nity chór ,LutRia pod batutą p. Piotr? Msuyyńr 
-ikiego wykona' 6 ko lun d Niewiariomskięyo a  dn- 
żem powadzonieni. -lako zaletę tych utworów mu 
loży podnieść u*, że autor uczynił proste tadfodje 
ludowe muzycznie mteresującemi i barwneaił, ale 
mmo wszystko nio zatracił właściwego łch charak­
teru. Zakończenia stanowiła parafraza p-riimu 
136 „Nad obcą rzeką** (Guonod), wykonami pracz 
chór „Lutni , który zajaśniał w pełni wsrystkionn 
cennea1’ waloram mtizycznemi i dźwiękowemi.. thj-. 
blicznosi oklaskiwała % z;i,paten, dyrygenta p. Mo­
szyńskiego, wyrażając rem hołd Nestorowi mozy 
k ó r  polskich, który tak wieBio ma zasługi wrber 
kultury muzyczny, swego narodu. — Znącziiyn/ 
sukcesem cieszyła się p. Janina CygansKiy rdzuft 
czająca się ładnym i wyszkolonym głosem. Odśpie­
wała ona dwie pieśni Schuberta i dw.iti pieam 
S-hn*nanna, zdobywając rzęsiste oklask* ' r'

Tego samego dnia pu południu odbył się J§BL 
cer1 symfoniczny z udziałem skrzypka T^fihody- 
Orkiestra symfoniczna pod dyrekcją p. GrtegorzB 
Filolberga wykonała poemat symfoniczny l.itulft 
„Prclucijo** i „Kołowrotek*1 Saint Saiicsa. Smchanie 
orkiestiy pod baiutą Fittolberga — to prawdziwa 
rozkosz. Genjabny ten dyrygent wydobywa a f»r- 
kiestry przecudowne efekty, a smcnaco tupanie 
realniu odczuwa w jego interpretacji budowę wiel­
kiego dzieła. Vasa PriboJa odegrał koncert Yieus 
temps a iii stety bez artystycznego smaku. Również 
koncert Paganiniego wypadł tym razem słabiej pod 
względem frazy, a’e technicznie fejomenainie. Feno- 
iiienaluie też wyszedł cały szereg znanych nut 
z lwowsko go koncertu naddatków, kturemi Pn- 
hoda rewawiował <-ię za owacyjne, puyjęde. — 
W operze grają obecnie „Zygfryda1* % ogromoem. 
powodzeniem Wyh.mi muzycy warszaw icy wyra­
żają się, że publiczność uczęszcza tłumnie na przed­
stawienia nie tyło z m łości do Wagneta, ile z cie­
kawości zobaczenia smoka. Niechby i tak było, 
ule w każdym wypadku ludzie ci choćby na plat­
formie raenażerji otrą się o geojus* Wagnera, a to 
iuż nie pozostanie bez śladu.

W ła d y s ła w  M c M u i t t b

Włamywacz cBela? złuzyć wfzyia min 
łSraosfelamu.

WARSZAWA 5 2 i.AW). Ploitja aresztowtr s* 
klatce schodowej domu ramieszkałego jir^ez prem iert 
Grabskiego pewnego osobnika z pękiem  wytrychów. 
Dochodzenia idą w kierunku ustalenia zamiaru ewen­
tualnego właraani-e

Ulbrzyml t/klor..
PAR i Z, f> z. (Pat.). Donoszą z Konstamynopolft, 

iż w okolicach Tr>pezuntu szalał gwałtowiiY cyklon, 
jjowoaująe śmierć blisko 100 ludzi oraz w j rząd a j.;t 
olhrzs-mie "zkcdj materialne
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DraKoftskle eeho zniesienia święta natki boski Grfinrnieniel.
KRZEMIENIEC, 3. lmegx>.

^  niedzidę 1. b. ni. ksiądz parał]i w 
Kj-żaniicńięu- zapowiedział święto 2 b. m. t. 

tiki Boskiej ( JTomi.kziiej, wobec czego rt>- 
jy w tym dniu nic poszli do p,racy. I > 

byłto powodom w j rzuiceńia dwóch robotników 
z  IptriKpy, i nałożenia kary w kwocie 10 zł. 
]>r.zez w idobn.ego wizytatora Liceum Krzemie- 
riittękięęo d;ra M arka Piekarskiego.

Robotliiyy w Liceum dotychczas pracują 
S i $p$ł godzin dziennic bfez względu na ustawy 
k tóre przewiduje 16 goa'ziu!n\r tydzień pracy, 
a Kairnihidk miesięczny wynosi aż 60 zł., w ikt 
wprost nieludzki, mieszkanie w suterenach, co 
jest powodteni -zęstycii choi ób. t idy zaś rwbo- 
tifik zachoruje i od lekarza pow Kasy cho- 
yydh otrzyma orzeczenie źe jest niezdolny do 
UMUj to ono jest powoaern a<> wydaleuia z p ra­
cy robotnika przez wizytatora Liceum, k+óry 
daf rozporządzenie nie dawania ,,urlopu'' na 
czas lohoroby, choćby nawet robotnik mew i cm 
jole % ? ichosrjy, i gdy już wcale nie może praco- 
wiik. feóuczy się to wydaleniem z pracy. 1 tso- 
wgim r a c  m ożiip  i ż  wizytator dopuszcza się

wprosi dyktatury, zapominając o tent, że rob. 
i jest również człowiekiem ale wyrzuca i po­
zbawia go pracy w: tak ciężkich warunkach. 
Dzieje sie to wbrew obowiązującym ustawom, 
gdyż w czasie choroby >t5 kogo z pracy wy da - 

j lać nie wolno.
Teraz przybyło wydalenie za obchodzenie 

j święta zapowiedzianego urzędowo W kościele. 
J Zapytujemy dra Marko Piekarskiego, gdzie 
nauczył się takich drakońskich metod rządzenia 
i czy sądzi, że tu na wysuniętych daleko na 
kresach ziania,cli uje obowiązują ustawy pol- 

t śkie? Jeżeli święto zostało zniesione, to  dlacze­
go zapowiadał je ksiądz w  kościele? Wielu 
ludzi dzień 2. lutego świętowało, ale nikt za 
to me był karany, tytko tutaj wyrzuca się 
z p racy ?

Czy nie można togo nazwać wipiiosi skan­
dalem, aby' robotnicy, z  których każdy tu  tr a­
wie pozbawionych teraz pracy, Walczył n,a 
frontach w  obronie Polski, mieli być oddani 
nia pastwę losu za święto ? Oczekujemy co­
fnięcia drakońskiego wyrzucenia ludzi z  pracy.

Poczta a tramwaje.
Przystówiową jest mepuukcualnośćnassych unią- 

boć pocztowych aa ka/dem polu. Zwrócimy uwagę 
aa jedną z  nie najmniejszych. Wysyłając, listy, aby 
adążyiy do danych pociągów, stusu,,etny się do 
czasu oznaczonego na sKrzyubacli l.jtowych. Prze- 
konywujetuy się jednak, że skraj tri te opróżnia sio 
ozęstc więcej jak o godzinę późnie'. Przezto nas-ę- 
pujc opóźnienie zaraz na miejscu, (idy Zliczymy 
podobne opóźnienia na rozmaitych innych węzłach 
pocztowych i sposób postępowania, zrozumiemy dla- 
czegć listy ze Lwowa do Warszawy i na odwrót 
otrzymujemy nie na drnui dzień, locz najwcześniej 
czwartego.

Tymczasem jest łatwy sposób, aby listy te 
w jprzeeiągu najwyżej godziny dostały się na dwo­
rzec a stami ąd w świat. Urządzenia te istniaiy 
przęśl wojna, lecz nie w Mułopolsce gdyż jej dy­
rektor poczt o inne rzeczy się troszczyła. Sposobem 
ryn\ j, st w świecie kulturalnym używanie tramwa ów. 
Na nich to znajdują się skizynki, które za kardem 
nadejściem wozu tramwajowego wypróżnia się na 
dwoicuch koląjcwych. Obok przyspieszeniu ohiotu

, urządzenie to kosztuje mmoj niż wózki lal1 moto­
cykle pocztowe. Dla przedsiębiorstwa tramwajowego 

i skrzynki te nie przedstawiąią żadnych trudności, 
tak, że niewątpliwie zezwoliłoby na przewożenie 
ich za opłatą dziesiątej części tego, co kosztują 
wózki pocztowe. Tylko v. ulicach znacznie oddalo­
nych od torów tramwajowych musiałby pozostać 
dotychczasowy sposób.

l_.ałby on i tę Korzyść, źe kiedy we Lwowie 
wybiera się listy zaledwie trzy razy dziennie i po 
raz pierwszy dopiero o godzinie 10 tej, to zapomocą 
tramwajów działoby się to bez przerwy od godziny 
t  tej, rana do północy.

j Jak urządzenie wielu innych ulupszeń tak i to 
nie przedstawia żadnych tradności. Trzeba do ich 

I przeprowadzenia innej administracji pocztowej. Aby 
osiągnąć dochody umie tylko czyni' trudności i po 
ichwiarsku podnosić opłaty. Nie jest zaś zdolną 
io użycia środków zmniejszających wypadki i utrud- 

I nieme a mimo to polepszających wymianę myśli 
! i holu.

Ozieło drukarskie przed wiekann i dziś.
\Vvmiluiwa sztuki drukarskiej Jan Guten- 

betg wrodził się w roku 1400 w Moguincji ja­
ko  sręin patrycjusza Fr.iele Genzfleisćh i pntry- 
cyufcdki Elzy z Gudeobergów. Jan przybpał na- 
-,wtWko matki, zmieniając je na Gutenberg. W 
•dr-fSfcburgu już w r. 1437 zajmował się skbn- 
itriuowanien prasy drukarskiej. Przed Guten 

®Ć!ryd<art były liiczne p,róby wynalazku druku. 
Na tmiMiiaacł) drewnianych farbowano wypukło- 
ślgi: i tak  drukowany. Tym sposobem nie dru- 
yo..’,, )  parna, lecz „ucirukowyw ano inateijały 

Wzuirijni. Sztukę tę znali już podobno starzy 
eg^igjaniie. W  Europie zaczęto tfrukować ma- 
ietrjuly dopiero około roku 1400 Wynalazek 
Gtotidnibergd wywołał olbrzymi przewrót. Zaczął 
ońj pierwsze litery lac, z tych liter układał 
iwanie, drukował je, a }x> wydrukowaniu roz- 
bjerifił litery, .ażeby potem ich użyć do u ło im ia 
kastę (mego zdania Pierwsze swoje próby utrzy­

mywał w  śęisłej tajemnicy. Ale plany jego zv- 
stalty: odkryte, bo jeszcze w r. 1444 czynione by­
ty p róby  wynalazku d|ruku w1 .pobliżu Stras- 
H fgis. (iutenberg, który tymczasem przeniósł 
oię do Moguncji musiał pożyczyć pionięuży' i 
zashaWić swoją pierwszą pracę, ażeby umożli­
wić sobie pierwszy większy druk 36 Wierszo- 
Wefi biblji.

Upugie drukowane dzieło Gutenberga 42 
Wsirszowla biblja utrzym ała się do dziś i ankj- 
dujo isię w muzeutn ipizemysłu książkowego w 
Lijpsktr. Wierzyciel Gutenlberga zażądał zwro- 
iw>woi|di Ipienjędzy a ponieważ wynalazca był 
tfkwypłacalny, zabjrął sbie na własność w r. 

cały warsztat drukarski. V  teir s ^ s ó b

z którym razem skonblruował znacznie ulep 
szoną maszynę pospieszną. W r. 1846 Wynalazł 
Soreiiśen pierwszą maszynę do składania, k tó ­
ra następnie ulepszano przy pomocy nowych 
systemów. W tym samym czasie około lat 40. 
została wynaleziona maszyna . o tac jna przez 
Amerykanina Builocka. Maszyna Buliocke lóTa  
peemyszą, przez k tó rą  przebiegał papier w nie­
skończonych zwojach, a po wydrukowaniu: wfy- 
padał z tej maszyny, rozcięty już na odpowie­
dnie arkusze. Maszyna ta drukowała w go­
dzinie. 12 do 15 tysięcy egzemplarzy Dzisiaj 
maszyna rotacyjna została znacznie ulepszona 
i tak zwarm sześciorolowa może wydlrukotolać 
w godzinie 200.000 arkuszów czterostronico­
wych. Książka wydania starannie ,eszcze i 
dzisiaj jest składana, ręflznic i drukowana n* 
płaskiej maszynie tak, jak ongi przed w ie­
kami.

—ivl fi—*

został Gutenberg popi os tu Obdarty ze swego 
genialnego wynalażku. Już w sędziorym włoku 
< Liteiibarg śkonsfruował nowa pr,asę drukar­
ską, rua której wydi ukowai dzieło ,,KathoIikon“ j 
obejniują>je 748 cdjronjh. druku. Po dwu latach 
nowy len warsztat uległ w pożarze zniszczeniu^ 
mianowicie po najeździe Aaolfa Nassausk ego 
na Moguncj.-, k tórą wojska jdgo doszczętnie 
obrarowaiy i splądr<>wlał\. Adolf Nassauski, 
przyjął G utenberga n* swoje usługi i odtąd ge­
nialny wynalazca nie miał już trosk o chleb co­
dzienny Ale pomocników drukarskich Guten­
berga nlajeźaźea wytijęflźił i dzięki temu zdaje 
się sztuka drukarska rozpowszechniła się bar. 
dzc prędko

Vv 30 lat po śmierci Gutenberga zaną już 
była „czaM^ń sztuka '1 praw ie we wszystkich 
miastach europejskich Około roku 1500 w je- 
ddem z miast włoskich było już 250 drukarń, 
W ł  urcjli Wykoriywlauo roboty drukarskie1 taj- 

j nie, ponieważ sułtan Bej,as1d’ zakazał upra­
wiania tej sztuki wi i 1,483 i przekroczenia 
tego zakazu1 karał śmiercią. Dopiero w r. 1727 
zn rsiony został i w 1 urcji drakoński zakaz 
drukowania.

Z początkiem 19 w.oku zaznaczył się wy­
bitny postęp w  drukarstw ie równocześnie nie­
mal z  wynalezieniem maszyny pafowej. W  cza- 
sio tym Niemiec Fryderyk Kónig w Anglji wy- 
palazł pospieszną jwase U rukartką pędzoną 
przy itx>moęy pary. Na pierwszej takiej jwspie- 
sznitj prasie został wydruków any w r. 1814 
londyński „ lim es" . Kónig- porozumiał się na­
stępnie z mechanikiem Bauerem w Stuttgardzie,

£>teraiuca, nauka, sztuka.
HEPLKTUAH 1EATR0 M (RJSKti;CO

Piątek o godz. 7‘30 wiecz. ..Halka" 'pożegnalny 
występ F r. Platówny'.

Sobota o goclz. 3 p^jor, „Kopciuszek" (przed
stawienie dia oitodzieży szkolnej).

Sobota, o godz, , 77J0 wiecz. „W esele L ig n a 11. 
Niedziela, o godz. 3' popof. „Kopciusuek".
N i'dzieła, o sodz. 7‘30 wieez. „Aida". 
Poniedziałek, o godz. 7‘30 wiec/ „Lampa Aha

dyna -' ,(50 proc. zniżki).
Wtorek, o godz. 7‘30 wiecz. „W esele Figara". 

REPERTTiAft TEATRU MAŁEGO, ul. brodock* iłh< 
Piątek a  ,'*odz. 7‘30 wiecz. ,,Pan Dyrektor *.
>obota o godz. V*30 wiecz „Pan Dyrektor".
Niedziela, o  *odz 7*30 w iec/ „Pan Dyrektor**. 
Poniedziałek „Swlt, dzień i noc** (z pp  Łozińską 

i 1 bcrow.skim reż. Żytecki)
W torek o godz 7*30 wiecz. „Świt, dzień i noc *. 

R E PER iU A R  TEATRU NOWOSCL ul. StanecstWf 
Piątek, o godz. 7*30 vńecz. „ltadio-dziewcz^nr 
Sobota, o godz. 7'30 wiecz. „R i.dio-dziev,-/yna‘‘. 
Niedziela o  godz. 7*30 wiecz. <Radio-dziewczyna*‘. 
Poniedziałek, o godz 7*30 wiec- „Rudio-rtziew 

czyna**.
W iórek, o godz. 7'30 wiec/. Radio-dziewczyna".

TEATR ARTYSTYCZNO-LITERACKI „BAGAiEJ A"
Oa t lutesjo. .„Dym" żart .wen — Poia RoLi — 

Stanek — J. Sławski. — C hrasze/ew ski. —  Fleming 
Trio. — ..Cherlaki" żart «cen. — „Seans Lantazja 
w 1 odsłonie. — Początek o aodz. 8.15. — tło przed 
stawieniu ..DancitĘ"

rhA T R  2*YIiOWSKl (Dj t . S. M. G łM Pi.l
ul. Jagielloński 1- l i

Piątek o godz 7.3C wiece .pensjonarkę*
Sobota o godz. 3.30 popoł. „Djamenty".
Sobota, o godz 7.30 wiecz. „Pensjonarka"
Nrrcizii 11, o godz. 7 30 w ice/ ..Pensjonarka*

H hlT R T P A K  BiUBA k O N C u R ' M. fU ER SA 
Piątek 6 lutego W ieczór Muzyki Nowoczesne,. 

W ykonawcy Irena D ubiska (skizypce;. Zbigniew Drze 
wleck: (fortepian), Z. D res 1 er • Pasławska (śpiew)
i Dr. Seweryn Brrbag.

W torek 10 lutego: 7, Cyklu koncertów mistrzow­
skich XVII Ignacy F riedm ar pianista 117—

..HALKA" Dzisiejsze tj. piątkowe przedstawieni*. 
H alk i"  będzie wyjątkowe uroczyste, gdyż jest to 'wy­

stęp pożegnalny F r. Platówny wyjeżdżające; zagn 
nicę. Partnerem  p  Płatów ny będzie p. Drabik.

SkAM ANDER"; miesięcznik poetyczny w nume 
ize styczniowym 1925 zawiera boaalą i interesującą 
treść, na k tórą składaią się poezje K. Wierzyńskiego. 
A. Słonimskiego. J. L iebertr. St. Balińskiego, W  Bro­
niewskiego. J. Tuwona, I K. Illakowiczowej. Po za 
tem J. Iwaszk.ewicz daje fragmenty powieści , Księżyc 
wschód; i L. Podhorski-Okolów, Uwagi z zakresu poe­
tyki: „O rym ow aniu", M Jehonne Wielopolska, r e ­
fleksyjny szkic. Samotność", St. 1 Witkiewicz pisze 
o powieści J  M. R ytarda „W niebowstąpienie".

Całość zeszytu uzupełnia wyjąt®^ * poem aiu dru 
ma tycznego Jesienina p. t. .Pugaczow w tłnm u^/eniu 
W ł Broniewskiego — Cena num eru 3 zł



,DZ1LNNIK LUDO W Y”

partą ln  .

* W SPRAW IE PODATKU P n R i YJNEGO Ni~ 
oiejszem podajem y do wiadom ości wszystkicli Kum Re­

gi za pom ocą maczków- koloru czerwonego, om aczo W  tflMtt£j<!)ę <Yni» 8. lu łŁ gŁ  b . r. fd b ę ife jc  s*rę
nego -.ytrą 1/5. C l l T s C Z I ł S t f e  O t l  r ^ r C I f i

Znaczki »o loni czerwonego (nieostemplowane) K o j  v
mitety prześlą do C. K. W. do ostemplowania, pr~y- '

tów i ogółu towarzyszy narty jnych. uchwałę Rady 
Nacae.nej z dnia 18. stycznia 1925 r-. dotyczącą 
zmiany dotychczas,>wej wysoicości zwyczajnego i>odfli 
ku partyjnego

lichwam ta brzm i.

1 ) fU N. uchwała podnieść z dn 1-go lutego 
1925 r. podatek party jny do 1 d- miesięcznie dla 
członków Partji n ie  należących do związków zawodo­
wych

2) dla członków, należących jednocześnie do 
Związków zawodowych podatek wynosić będzie m ie­
sięcznie 40 gr.

3) Kobiety i m łodociai" płaca opłowę ł j. 20 gr.
miesięcznie.

4) ŁJcciOłK.m. są zwolnieni od oodałku ,/artyjt- 
nego.

5) Podatek ladzwyezajny utrzym uje się w dalszym 
ciągu.

Na zasadzie powyższej jchw aly  ogłaszamy, ii  po  
datek 1 zlotowy pobierany będzie za pomocą macz- 
ttów koloru niebieskiego oznaczonego cyfrą 1 zł. 
i podatek 10 gr. za pom ocą znaczków koloru czer 
wonego, oznaczonego cyfrą 0.40 gr.; podatek zaś 80

tem  potrącona będzie kwota, pobrana przez C. K. W. 
przy ich pierw otnem  zamówieniu.

Znaczki koloru czerwonego, oznaczone cyfrą 1/5 
komitety zatrzym ują, przeznaczone na pobór pooatku 
od kobiet i m łodocianych.

Bezrobotni w inni się  rejestrować w odnośnych 
Komitetach partyjnych.

Towarzysze podlegający nadzwyczajnemu podatko­
wi. wpłacają go wprost do Kasy C. K- W. za pośre­
dnictwem specjalnych blankietów czekowych.

Prezydjmn O. K W. P. P. f

§ POSIED ZEN IE SEKCJI KOBIET P  P S od 
będzie się w piątek 6 Pm. o godz. n Wieczór. Pro­
szeni są Krauzowa. Smulikowska, T nw iecka, Drobu- 
towa Marja i Muszka, Szpytowa. Kiwawiczowa, U i- 
sielowa. Kobejkowa. tow. Helia, Kiwawicza / Błasz­
kiewicza, i Cyganika prosi się o  przybycie

sieeja Kooiet 1*. P, S.

POSIED ZEN IE O. K. R. pdLedzie się w piątek 
6 lutego br. o jjo d z . 7-ej w!eczorem w  lokalu .D zien­
nika L ud.“ Sykstuska 21 II p. Na porządku dzien­
nym sprawy b. ważno, Obecność wszystkich konieczne

Sekretariat.

Kursu oświatoWemo „Kota Młodzieży
Po przemówieniach przedstawicieli o*gam 

zacji j  jboiniczyich odbędzie się inauguracyjny 
wykład tow. MIKOŁAJA H ANKI FWbZA na 
temat: „Zagadnienia socjalizTruPU

Początek o godz. 5-tej porzituaniu W io 
kalu własnym, Rynek 8. I. p.

O iomnmkatB
X Z RUCHU OŚW IATOWEGO ..KOLA MŁODZI'..

| ZY P. P. ,S. W piątek dnia 6 lutego br. o godz. 7‘3tł 
wieczorem odbędzie się. w ykład tow. dra E lstem  x»s 
tem at: J tozw ó j poglądów m  istotę św iata’

x W IELK I WIECZÓR KOSTIUMOWY urząd .*  
Związek Strzelecki Obw. Lwów w sobotę dnia 7 lutego 
w sali Rad Zw. siw . Ossolińskich 10 Początek c  
godz. 9 wieczór.

X  ZWYCZAJNE WALNU ZEBRANIE członków 
T w a  Bratniej Pom ocy Studentów U .1. R. odbędzie 
się dnia 7 lutego o  godz 19-tej w sali XIV-tej Uńl 
w-ersytetu przy u 1 Mikoiaja I- t -  Bliższe szczegóły 
podane będą w ogłoszeniach urn es/czonych n r ta ­
blicach Uniwersytetu

Bezpłatne '.głoszenia cha poszukujących pracy.
Bezrobotnym nie mającym i-tor pośrednictwa pracy przy organizacjach — zamieszczamy jednorazowo bezpłatne od m enie objętości do iOwnj slow

POMOCNIK buchnUeryjny i korespondent % praktyką biu­
rową poszukuje posady. Zgłoszeniu do Administracji 

»D»l u uiika Lud.< pod Z. R

PRZYJMĘ jakąkolwiek posadę biurową. Łaskawe zgłosze- 
szenia poJ A W. do administracj

B LEGJONISTA kawaler, postukuje posady magazyniera,
* akwizytora lub l p. Łaskawe zgłoszenia dr Adiu, pod 

Trzeźwy i Sumienny.

NTELIGENTNY poszukuje pracy biurowej. Łaskawe 
szenia pod J, K. do Admi ństracji Dz. L.

-'4«-

MŁODY mężczyzna poszukuje jakiegokolwiek zajęcia, słu­
żącego lul na posyłkę. — Wiadomość poa A. B do 

Administracji

SIŁA biurowa lnojż. w z wykształceniem Akad. haudi. 
poszukuje posady. — Zgłoszenia łaskawie zwracać pod 

adresem-: Godziiiski B. — Brody, ul. Okrężna 8

POSZUKUJĘ jakiegokolwiek zajęcia. Przyjmę chętnie po 
.idę dozorcy. Łaskawe zgłoszenia do Administracji pod 

Jan Wojtowicz.

STANISŁAW MLECZEK pracownik kai.arsui poszukuje w  
boty jakiejkolwiek. Zgłoszenia ul. Snopkowska 4

URZĘDNIK bankor/y z kilkuletnią praktyką gr. kaU poszu­
kuje posady. Zgłoszenia łaskawie .wracać po adręsetni 

Godziński R — Brody, ul. Okrężna 8.

«rto 1 jpaltowy '.wykle za tekstem 
HsdMb«« Zł. — 80, sr tekśae Zł --60. O G Ł O S Z E N I A

b w T n!Na 1-ej itr. Zł. — 60 Diobne ogł. za słowo Zł. — Ml 
Komunikaty Zl -  -4n zamiejscowe o 86*/, ,

POSZUKUJE pracy w Drukarni do odbijania 
zgłoszenia ul. Żółkiewska 48. .1. Doiosz.

Łaskawe

UNIEWAŻNIAM zgubiony dokument osobisty na nazwisko 
(t Mojżesz Mtthlstein wydany we Lwowie. 50—8

O liw  ilSSZ U Z H M K .
Sąd Okręgowy w Złoczowie na wniosek; Powszectinego 

Związku na własnej pomocy opartych galic. Stowarzyszeń 
zarobkowycn i gospodarczych we Lwowie, ,a,to Związku 
rewizyjnego na zasad .ie artykułu 7" ust. o spółdz uchwałą 
z dnia 10 stycznia 1926 farm. 8^,26 Stów. I. 421 uchwalił 
rozwiązać z urzędu stowarzyszenie pod firmą ; Galicyjska 
spółka kredytowa dla handlu i przemysłu w Załoźcach stow. 
zarej. z ogr. poręką i ustanowiła likwidatorami dotycncza- 
sowych członków Ż rządu.

Uchwałę powyż“za | odaje się do publicznej wiado­
mości i wzywa wszystkich wierzycieli do zgłoszenia swych j 
roszczeń do podpisanej spółdzielni a to w nieprzekraczal 
nym terminie do 1 kwietnia 192b 

.ałoźce dnia 28 stycznia 1926 
Galicyjska spółka kredytowa dla iiandlu i przew. w iluźcach 
40 ó w likwidacji stow. zarej. z ogr. poręką

K A b E N D A R Z
R O B b T H IB Z Y
na rok 1925

d o  i ibyU a w

Księgarni Ludowej
jcl. S z a j n o c h y  2 -

W 16 ratach! W 16 ratach!

:ji
G ram ofony począwszy od Z ł. 37  w 
P ły ty  gram ., M a sz y n y  do sz y c ia
89 l p o le c a

I Ar “/flirt ŵowt ul. KazimierzawstiB la
>■ r A l  I I  U l  U  (naprzeciw Domu Towarowego). 

L a ta rk i i S a terjc  saw szt- u a  sk ła d z ie .

OSTATNIA NOWOŚĆ OSTATNIA NOWOŚĆ 
J Ó Z E F  P \  Ł S Ł I D S K I

„ R O K  1920”
Do uiibyci i w .Ksiągarni Ludowej*--, Śrtijoticby 2

a .  M o e w  —

C i | t n i p  bluzki, bieliznę 
O U R II IC | uarnską, męską 
oraz ubranka dla dzieci i wy­
prawki wykonuje się starannie 
i tanio. — Lwów, św. Jozefa 2. 
I. p. drzwi Nr. 9.

I N S E B U J G I E
d z i e m i k u
L U D O W Y M

44„ B R A S Y I T
P raw n ie  z a s tr z e ż o n y  

Preparat płynny do tw ardego lutow ania w szelk ich  m etali.
Faźdy zakł d przemysłowy i warsiat reperacyiny powinien zaopatrzyć się

„ p  “ a ■ i v i t: ‘ > e  m .
Koszta lutowania „ iJ ra * v lt  ’-eui są minimalne, a korzyść, jaką „ B r a s u l t”  

zapewnia są następujące:
zaoszczędzenia nsrzędzi,

20 «/„ zaoszczędzenia czasu, 
t 000/o zaoszczędzenia mat-rjału i o
3(3O°/0 większa wytrzymałość, jak przy lutowa niu burakoeui.

Prospek. na żsoar.ie wysyła się ODła*nie. — ‘Vyłąci-.ne zastępstwo i skład fsbiy ■ 
czny: F -a „ T Y T f l  N” — L w ó w  u l. ifltalawa L. 2 3 . — Nr ttlef 6—86.

K s i ^ d r a i a  L u d o w a

ul. Szajnochy L. 2.
p o l e c a :

M Jeżewski, Radjotelefonia i Radjutelręrrafta 
Kpt. St. Szydelski: Radiotelegrafia . . .
K'bińskr: Budowa anten  . . . .

Aparat, radjotelef. jednulam powy 
,, dwulampowy 

„ „ trzylam pow j
,, n czterolam powy .

Am plitikatoty wysokiej i niskiej 
częstotliwości

/estępca nacze/n. redekt i red. onpow BRONISŁAW SKMAK, — Druk Lud- Sp Tow Wyd., L.wóW, L Sitpieh\ 77. — Teł


